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CENY OGŁOS2EN. 
l:'ned tekat.em t. J. Lsza slr()na 40 g1 
ta w. DJ·lll I u..m. strona o tam. "' teli.~c1 

iii gr~ nekrologi 2ó gr •• zwyczaJne 1[> g1 
!U'ona lU t.amńw. drulme 12 gr. r.a wy 

raz. <tla posi.ukuJfłCYCh pracll IO gy. 

uaJmnte;sze ogłoszenie l.2u gr., dh 
bezrobot. I zł. Ogłoszenia dwllkolorow• 
o óO proc. aro2eJ: ogłoszenia zn granicz 
ne 1' trOjkolorowe o 1(10 proc. dre>2eJ 
Za termin druku t treść ogłoeze1 

admln111lracja nie odpowb1de.. P. K. O 
Nr. 68009. 

Tilden. Nocny wiec w Warszawie. 1 
Ślub- syna prezydenta 

Republiki Francuskiej. 

Dziś wojsko opuści gazownię. 
Pracownicy przystąpią wieczorem do pracy. 

Warszawa, u.10. Po skończo­
nej konferencji w Ministerstwie Pra 
cy odbył się wiec pra-cowników ga­
Z1owni. O godzinie .~-ej minut IO w 
nocv: 

większości~ głosów· 
pracownicy zg-odzili się na T>rzerwa­
nle strajku i arbitraż rz~dowy. w .oj 
sko w ciągu dnia dzisieiszeg-o opu­
ści gazowni~ I pracownicy przystą­
pi~ p·od wle.cz6r clio pracy. Nadmie­
nić należy, Iż straik w całei prasie 

Oficjalne uznanie rekordu 
prof. Piccarda. 

Bazylea, n.10. „Federa.tion Aero 
nautique Internationale'' uznała l>O 
zbadani.u wszystkich dokumentów, 
że prof. Piccard, dzięki swemu loto­
wi stratosferycznemu, odbytemu w 

Stolica miała okazj~ podziwia6 najmakomit dntu _18 sierpnda br. USltanowl~ 
azogo wirtuoza rakiety, wielokrotnego rekord śwlatowv. 

warszawskie i nie wzbudził łyczllwe 4.i;o mies., węg-larze, ładu jq.cy koks i 
g-o ustosunkowan~a. Podkre.śla si~ weg-iel _c;6o zł., woźny ,c;IO zł., mon-

wysokie uposażenia, ter rur 6oo-qoo złotych, rzemieślni 
i akie mieli g-az-0wnicy warszawscy. cy gazowni 6oo do 720 zł. podma i­
I tak chło·pcy powyżei lat 18 zara- strzy i ślusarze do 820 zł., Q.grodnik 
biali. 200 z!. k1opa·cze i placowi 140- g-azowni około 1.180 zł. mięsięcznic. 

Japonja zakupuje wyspę Timor. 
· Odpuwiedź na raport komisji Lyttona. 

Londyn, 1 t pafd!Ziernłka. (Specjalna' PRZYMIERZE JAPOŃSKO-FRANCUSKIE 
wiadomość Echa) Korespondent Daily Londyn, 11 października.. (Specjalna 
tfe;ald" donosi z. Australjl, _że rzad j~- wiadomość ,,Echa") Jak p0daje „Sunday 
ponskl ma .~amiar zakupić na'leżacą Times", rząd jap'oński złożył w ostatnim I 
do Portuga]J1 cza&e Fra~cji ofertę na zawarciC1 przymiie-

cześć WYSPY !imor. 'ctl t rza zacitepno • odpornego. Zdaniem owego 
Wyspa ta położona Jest w o eg O· d 'ermik. F · • • 

ścł 800 kilometrów od Australii. zi. a, r~cJ'l .m~ ~ię przychy~me od 
Wiadomość ta wYWOłafa wiclkłe %3.- nosić do oCer;r JaponskteJ i„ z.~go tez wzglę 

nlepo}wjenle wśród. zainteresowanych du, rr.ancu:ki członek KO'.llll8J1 Lyt~~~a gen. 
państw. Japonja pragnie stanąć C_laude ZaJ!1'0wał W pracach komlSJI ostat· 

mocną stopą . mo stano~is'ko . • , • 
na obszarach położonych na północ o<l niezwyk'le filo • }apomkre. 

mimu hdtita w ~le Wiliama Tihkna. talC co ao wysokości lotu, fa.k' ł co 
Zeazłorocmy mistrz Polski Ignacy Tłoczyń· do wvsokości lotu dla balO'nÓw ku 
ald uległ mu zdecydowanie w 4-ch setach, Estvch ósmei kateg-oril. 

Austra!ji. .Rząd japoński zamierza u· Czy sensacyjna ta wiadomość, podana 
'trzymać silny garnizon w porcie Artura przmi „Sunday Tim.ićs", jieigt prawdziwą, 
i urządzić tam bazę lotniczłl- okaże af~ dopiero w tych d'.aiach. 

W Romhouillet, I.et.niej rezydencji Prezy· 
den'ta Francji odbył &ię ślub p. J~aa Lcbrun 
z p. Bernardette Marin. Na ilustracji widzi. 
my państwa młodych oraz pr.ezydenta I,e. 
hruna, opus:i:czających urząd stanu cywilne· 
go. Ceremonjn religijna odbyła się w miej 

scowym koście! e. 

22 PAtDZIERNIKA W GENEWIE. -----------------ma--mmmma1111imml!lmll• przycze.m zawodowy mistrz amerykański po Tak wiadomo, prof. P!ccaid o­
kaAł ~jakiej Warszawa dotychcz.m jeeiz.. lsłag-na,.ł wtedy wysokość 16.201 me-

eze me, oglądała. Tilden podc.zaa gry. trów ponad poziom morza. Tokjo, 11 października. (Specjalna Samochód uszkodził wagon kolej· owy. 
wia®moś~ Echa). Rząd ja'i)Oński posta-
nowił odpowiedzieć na raport komisji Nietrzeiwego szofera aresztowano. 

PoJ~tyka obniiek płac jest krótkowzroczna. Lyttona osobnym memorjałem w któtjm Katowke, 11 pafdmmtka. Samoch6d por~ wzkodzony Został wagOlll II kl. Ofitu 

Oiciec Swięty o wynagrodzeniu za pracę. przedstawi swóf pe>gląd ooobowy Kl. 2476, kierowany prz;ez szo(era w ludżiacli nie było. Uszkodzony wago'.ll 
.I na ">(!IPOrt komisji mam.dżurskief. Memo·· S~anisława C:Chul~ z So1111?°":ca'. jadąc ~ Kato kolejowy wyłączono na etacji w Mal.ej Dą· 
Qzym, 11 patdziemika. Przyjmując I świat robdltniczv chętinle kupuje. to 2:na rjał ·.fen pne.dłoży rad.zie Ligi Narodów wxo do Szopienic na prze3ezd.zre ko~e~owym hrówce. 

11ledawno pie}g'l'zymkł) robotników ame czy oddaje swoje oszczędności do dy- specjŚ1f.Y delegat rządu ja;oońskiego Ma.fu Dąhr6wka, przy ul. Krakowskiej w Za Samoch6d zupełnie zniszczony odstbwic: 
rykaflsklch. Qjdec św. wypowiediz.iał spozycjł organizmu. S(Ospodarcze~o. ~et:Jio )'larlamentu :Matamuto, wod.z~v.'. całą 1dłą uderzył w zamknięt4 :capo no do komiaarja~ w. Zawooziu, a ~zofera 
li~ w sprawie Pracodawr.y, gotowi do ofiar. mieliby kt6ry 22..go patdt .:mika udaje si~ do Gt- . r~ koJeJO'WIJ i I h~dącego w .it~JU~ nietrzeźwymt osadLOnc 

wynagrolhenla za prace. zwrócone po niewielu latach te swoic newy. li %1U'JCZnUt jq us%kodzil. w areszcie policyJnyrn, dla przcprowadre 
Paptet stwter~it. te Jest bard!zo 'do- ofiairy w oostacl z;wtększoneJ rentowno· --------------- u przejeidżaj11&go w tym czaste pacią l nia d~ych crochodzeń. · 

ldadnte poinformowany o stosunkach ścl t>I"Zedsiębiorstw. gu osobowego Nr. 648 przez złamaną za · ---- , · 
spolecznvch w Stanach Zjednoozonych Obecnie r~wiązantu f)roblemu śwła Kandydaci na szubienicę. 
l dodał, Iż zmniejsz.eni.e WYna~odzeft towe~o kryz.ysu ekonomiOZJnego r;tafe 
?Jie moie mieć dodatniego 21naczenia na przeszkowe 
dla sytuacji ekonomie-z.nef, ponieważ krótkowzroczność, 

·osłabła siłę nabywczą mas mająca wielorakie obiawY. Nalety' so- · 
I wywołuje pewnego rodzaju bojatii bie życzyć, by politykę społeczną ·w 
przed kupnem. Przeciwnie, wytsze za- najbliższej przyszlości ceichowala roz­
robkł wPływaJą. kOt".z:ystnle na rozwój tropność ł umiejęltność obejmowania 
tycia ekonomiazne{!o, poniewa~ wtedy szeirs:zvch hor~ontów. 

BezrobÓtni nie będą głodowali. 
Najpilniejsza sprawa premjera Prystora. 

1" araaawa, 11 pat.ddernika. Po powro­
de • ur'opu premjer Pryftor zajął alt 

urJchomlerdem Furu:u~:m PaTTWey 
Be:rrobotn~m 

n~~aj4c to za jedną • najpilniejszych 
1praw. Dził ma bycS .c1lecydowma spra· 
wa ndanowanla klerow.ail..b. Funduszu. 

Na preooaa tej frutytn~::l t:<>&ttił upatrzo 
ny były minister pracy r ople.ki 

JurkCewie21. 
'WLb6o tego, to Fundu11i rozporząuza sta 

łemt i16dłamt dochodu akcja pomocy hes 
robo•nym prowa.d.zona hi;dzi'e uer:ooj i ay 
atemal}czniej 

nl.ł w roku ubiegłym„ 
2i.~dQ, kt6ra pnyiwiuać mu.sł te} akcji 

j!"lt dostarczenie pomocy wszystkim bez wy 
~ątk.u bet:rohotnym, kt6rzy 

utmcill prawo do 2:<Uilków. 
Liczbowych Ze8tawień ludn:o~ci dotknię 

tej na danym terenie bezrobociem dostar· , 
cz~ będ11 urzędy wojewódzkie. Akcja Fun 
dUl8m wyraW.ć 8i~ będzie w dostarczaniu 
kartofll, węgla, dr7JeWa, tłuszczów i t. p. 

pocl&tawowych 'artykułów „ 
f;ycz'eniem rządu je8t, aby gł6d nLe ma 

lazł dostępu do ładnej z rod.zin bezrobot­
nych. 

Otwarcie wystawy samochodowej w Paryżu. 

1V Pa.atu otwarto olbrar. mit wyataw~ aamochodowt-

17-LETNI STANISLA W PIETRASIK 

i 19-LETNI ALEKSANDER KUi'lA, 
Eprawcy zuchwałego napadu rabunkowiego 
ba eklep kolonjalny Marjanny Bredow, 
przy ulicy Rzgowskiej 59, stanę pr!ted 

sądem doraźnym. 
WWW&C»'.t3Q*2? ; !iłiiiitiii0tii%Nfffe-\1$i&A$i&:U iti 

Dolar I funt w ł..odzf. 
Prywatnie dolar papierowy w żądaniu 

8.91, w 11łaceniu 8,90; dolar złoty w żą. 
daniu 8,93, w płaceniu 8.92; funt angiel­
ski w żądaniu 30.85, w płaceniu 30.7:1; 
rubel złoty w żądaniu 4.62, w 't)łaeeniu 
4.60; marka w żądaniu 2.12, w płaceniu 
2.11 i p6ł; za 100 franków francuskich w 
żądaniu 35. w Dłacen.iu 34.90. 

Epidemla cholery pod ~ałllszem. 
Śmierć pięciu osób. 

Kalusz, 11 paździemilia. Wielkie wra l choroby - starostwo zarządziło wysłaniE. 
żenle wśród ludności powiatu kałuskiego I wydzielin osób podejrzanych o cholerę do 
wywołała wiadomość iż w gminie Toma-

1 
instytutu bakterjologlcznego. 

11zowce zachorowało kiika osób z wyraź 1 ---------------

~em.i obja~ami cholery. Pięł osób z po- T łod·1i"eJ·a koleiowego 
sród d1oru1ących rop z ... d 

zmarło n•' torze. 
Ponfewaz symptom; wskazywały na Wieluń, 11 października. Na torze 

możliwość „cholery azjatyckief', staro- kofojowym w odległośd 150 mtr. od sta· 
stwo wydelegowało na teren gminy, do- cji kolejowej J~inó~ znaleziono znl; 
tkniętej podejrzaną epidcmj4 lekarza p<:r 

1 
kształcone zwłoki męzczyzny - w kto ... 

wiatowego dra GefOila, który natychmiast rych rozpoznano 
zarzadził wszelkie niezbędne środki ostroi I Stanisława Podgórskiego lat 18 . _ 
n ości~ a więc fz.plację chorych, dezynf ek- ' mieszkańca wsi Jaworzno, gm. Rudnik\ 
ci~ mieszkań, ubrań, zabezpieczenie stu-

1

- znanego złodzieja węglowego. 
dzien itp. Jak ustalono na miejscu wypadku .Pod 

Dzięki tym energicznym zarz~'dzeniom górski usiłował wskoczyć do będc,.cego w. 
starostwa epidemj~ stłumiono w i:aro-:lku.1 b!egu pociągu jadącego z ładunkiem wę-­

Poniewa:! badanie diagnostyczne nie 
1 
gla w kierunku Wielunia. Skoczył tak nie 

dawało pewności w śc!słem rozpoznaniu , szczęśliwie że dostał się pod koła. 

Hotel luksusowy na starym pąncerniku. 

Przedsiębiorczy Amerykanin zakupił od rzą du za hezoe'a wybmkowany pancemiIC 
,,Amphitrite" i zbudował na nim kilkupię trowy hotel, który zakotwiczył w 1:acisznej 
zatoce Florydy. Hotel cieszy si" dużem po wodzeniem wśr6d amierrkańskich miljone 
rów, któr:tr unikajł mie&zkuń µa lad.zie, z powodu ni'ebezpieczeństwa trzęsienia 

. ideinie 



kr I.' 

Wyścig do fotelu prezydenta. 

Amierykańsk•.l karykatura wyścigu o fotel prezyd·enta, do którego staną:ł Hoover 
I Roosevelt. Szaruie Hoovera eą :nmiej&z:e, mi rno, że jedz.ie na rumaku rządowym. 

Zdarzenia i wypadki 
ubiesłej doby. 

(-) ,,News Chrontcle" oglooił rewelaicYill4 
w1aid0010ść, Jaikoby Maoe Donaild wbowi~uł 
się wobec ministra Neura.tha do PoPiera:rtlia sta­
nowiska NILemi'ec w sprawdle zJm~ed. 

(-) Titulescu zoslt!a~ pawolany na staino­
wdlsko ministra spraw z.aigrank:znych Rwnunji. 
Przy tej sposobności wyszło na jaw że roko-
1nvt11na między Utwtinowem a pos·łem rumuńskim 
w Warsz.a:wle w sprawie Zia/Waircia sow~ko­
!'uimruń.,.ki-ego palktu o nieagre&,J! odbywa!y sic 
w pooi'<l,gu mię.dozy B!ałymsitokiem a Wiarsza -
wą. 

(-) Na franousknch okirerach handlowych 
wybuch! strajk marynarzy. 

(-) W Odaióslru doozJ:o d-0 utarczek międ'lY 
kQTJ1unlst1 ml, 1. hlltlerowcami. 

Odnalezienie skarbu nkasów. 
Ta.jemnicza. dolina wśród niebotycznych góA~. 

Santia~o de Chile. 11.10. \V cza 
sie prac wykopaliskowych, prowa­
dzonych w g-robowcach Inkasów w 
Ekwadorze znaleziono bezcenne 
dzieła sztuki oraz 

około 140 brvł złota, 
każda wielkości pię~ci. Prócz te~.o 
znaleziono złote pancerze i naszyjni 
ki. 

\Vyprawa odnalazła liczne ślady 
cywilizacji Inkasów, drogi, zamki, 
w1eze, tunele, wodociąg-i. Ui;Ze:ii 
sadzą., ż~ w ·tei le~endarnei <loJblit 
w czasach Inkasów tętniało bot?"ate 
żvcie. 

Insull aresztowany 
Wartość og-ólna znalezionych w Atenach. 

prz.edmiotów, która i est olbrzymia, Ateny, 1 I.Io. (Tel. wł.) Poli cja 
nie została dotad oszacowana. g-red;:a areszto\vała b. mil i on era a-

\Vyprawa, badają.ca obecnie łań- me.rvkaf1.skiieg-o z Ch;catro Samuela 
cuch Andów w Peru. onkryła doli- Insulla, którv w swoim czasie posz­
ne Quittanasca. którei orl nifpamie- lkodował swoich ·wspólników na nie 
tnvch cza:ów n:c dotknęia stopa bia I Dra,vdopodobna sume 400 mil jonów 
łcg-o czlowieka. dolarów, poczcm zbicgJ zae·ranicę. 

(-) Wczoraj rorz;poczaJ s:ię przed Trybuna­
tem l(zeszy w Upsku proces w s.prawie roz. 
'Wiąizama przez kancle<rza Pa.pena koostytucyJ­
noego rnądu priusk!ego ł zastąpietliia go prze.z 

' rząd klomDsaryczny. Ro7.l[rra\W!a po~rwa kilka Masowe 
dllll. redukcje w cegiełn-iach. 

(-) Podczia~ wyiborćw gminnych w Pru­
sach Wschodnich uiaw:nit silę o4brZJIITTli spa· 
<lek ~IOIS Ó'\· hrtlerowslkilch. 

(-) B. asesor ~ądu grodzkiego w ł.odzi 
Kuźmieki osadzony zostuł w izolowanej ce 
li na Pa'Wial$:u po uprzedniiem przrc.słucha-

Niepomyślny rok d!a przemysłu ceramicznego. 
Częst'ochouY1, 11 paźdzverniha. Nie- Cf'gi'elnic, redukując robotników n.a je. 

omylnym znaki-an poc?:ć!tku jecieni są re sfoń i z]mę pozos·awfają przy pracy tyl'ke> 
dukcjP, które w tych dniach rozpoczęły się po kllku ludzi do kopnnia gliny. 

niu go prtiez dwóch proh.uratorów 6ądu ape 

r n Y P r em t lacyjnego. 
Z Y • (-) Ustępu,;ący prezes sądu okręgowego w 

Paczka pod mostkiem. :Lodzi p. Zaborowski obejmie rejenturę po 

na m1e1scowych cegi.clniach, a trz-eba zazna Ubiegły rok 'o}e był niepomyśluy rlla 
tzyć, że ogóJroa ilość cegielń w okolicach 1 p.rzemyslu ceramiczn·ego. Tegoroczna pro­
Częstochowy wynosi 14. Zatrudr.iają one I <lukcja wnyslkich m~cjrcowych i• i kłudów 
około I teramicznych wynosiła w nn_jloepszym razie 

500 robotników. tylko połowę produkcji 1931 rokn. 

W, l ' 1 J 'd " "k K f'd , k • d 'ł d k I i•ejencie Trojanowskim w Łod2i. ·„ • • 1e un, pa1 i.1ern1. a. on 1 ent str. gran. tora urzą ZJ a zasa z ·ę ce em 1 ( ) W '""In· ~,._.1 „ 
· ł Ą• d d k ł • · • „ ~[ - •• l ie po""'"ul samobojstwo prezes Uięde mcl'derey uc'fen~cy. 

!Itr. gran. zauwaz.y 12 prz} ro ze o n przytrzymania „wta)emmczonego • en P<:>l-k·e c rw ,.,. K„ ,: 
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tn· L d "k p zk' . I ., b "k dł . ł d . d k h ł . cl . • .„ I go ze onę„o .Z! za, e J u w1 
rkas 1 JaKJS oso m po ozy po mo-

1 

Je na dzłwąc, a pls"!? n?sem~. R yzl me Uniechowski, który przywłai:zc:zył sobie lOO.OOO Nieszczęśliwa ofiara zwyrodnialca. 
~te przysze po „towar mimo 1z cze<:ano zł<>tych. 

, pacz11ę . , nań przez całą. n_oc. , . I (-) Właflze śledcze st\vierdziły, że na te- Z R~c~ZO\va do_nosza: .. , nu, thunac7ą.c si~'.. że uczynił to za 
po ktorą prawdopodobnie miał kto5 Po otwonemu paczki znaleziono w irenie woJewód2twa warszawskiego ukazały się Tak 1uz 'llYCZora1 donos1hsmy, z~- rzekomo doznana. zniewag-ę. Ś. p. 
przyjść z wtajemniczonych. ! niej 2 i pół klfo nld srebrnych wartości i w wiel1kich Hościacl! fałszywe banknoty 100-zło mordowa~a zo~tała w ~zcs~_ow1e Vog·lówna miała si~ przed rokiem 

O spostrzei.enfu swem zameldował, 800 zł. towe. lpr~y uL K~pern1ka__if1--letn1~ \i\ Ilhel~ wvrazić o rnordercv, · 
Poza szeregiem drnbnych usterek niewidocz I min.a VogJowna ua. II klll su semi- że iest bandvtą.. 

nych dla oka laika., banknoty te z łatwo~ią ·narrum_. .. . . , ślady jednak w postaci podarcia w dwóch Pożar kapliczki marjawickie.j. 
Zażarta wallta między sekciarzami. !

można poznać po tem, ie mają. one numerację . Pol!CJI udało sze u1ą.c sp~awce. be miejscach sukni oraz 7m<:ki na ciele de-
6-cy:frową, a nie tak jak powinno być 7-cyfra- st1alsk~eg-? czv_:iu. \)d ch:W1l~. 1?0~1e:n natl,; 'v\'Skaznją rac_7~j na t?, że __ Woź­
wą. popełmcnta zb1od11J do ~hv~1h u1ec1a nfak zamicTz;i.ł na1p121-w 7.111ewohc swą 

· Katowice, 11 pai.dz' ·mika. Wcz·ora.i I w rachubę zwolennicy sekty starokatolic- (-) Ryba:.-czyk przy t•licy MarysińBkiej s~ra\VCY całv uoarat policv1}1'_' bvł " '. ofiarę, a natrafiwszy na silny 07-lÓr <lwu. 
e ~odz. 4-ej wy~uchł w LazlS~ach Góm~c~ I k~j, . któr~y składali na hud_owę kt1p1i?z 13 w Łodzi uderzeniem noża w plecy zabił Ili eus~ann ym ruchu: a wvm ki em t~ 1 k~ot·~Yrl! , v:y:tnał0m z rewolweru pozba­
pozar, A.'tócy zmszczył drewllllaną kaplic'.!.- ki pozyczk1 zwrotne, a ohoecme, po zafore 53-letnieg<> Franciszka Stachlewskiego. Morder wvtezone1 ·pracy b\!o . aresztov.'.arne wJ Ją zyc1a. 
kę starokatolicką, oraz niu w Łaziskach Górnych sekty marja· l cę aresztowano i odstawiono do w· zien·a. mordcrcv: Aresztowarne nastą.piło o Woźniak od&tawiony wstał do dyspo-

różne przedmwty liturgiczne. wickiej i zajęciu ~'1pllc11ki przez tę l!lektę, j ( ) N t . . tu b d kię 1 
g-oclz. 4-e1 rano. 

1 

zvc_ii wł2.dz s-adowvch a w najhli7:szych 
Ogólna szkoda wy ,;qdzona przez poi.br żądali. zwrot~ pożyczek, czemu jednak od I 1a ;: 'kat c~oo;e :;:a ~ ~os. ieg~ zdarzy- Spra\vca morderstwa i est 24-let- dniach odpowiadać· b~<lzie za swój czyn 

wynosi 794 zł. mowiono 11 tę . a atks ro al k' :;ncza, kturl bei ofiarą pa- ni Tadeusz \iV oźniak. hezro botm·. przc-d sadem dora7n:r;r;,. 
P . . . , · . . , , . • t a awtg.i1c a po s rego aerr, ·u 11 w Gdańsku l· . t t · . ·1 • , ,. 1 I p • 1 · ·, · - · 

ozar powstał WISkutek podpal . .:ma ~t.,1 tle tego zatarg-1 doszło do kłotim i ho1h .. P. z. L. S". j -.ar~Il\ os a rno za nsi t'\' arie 7_~\' a1 . 0~1 Ze) n1e~zczęs11 W{'f ofiary oclb.ę. 
pt~ n~e~anyc~ sprawców. Po_dpalenfo ":i~_dzy zwolennikami wymienionych siekt re AMonetkQ wy.szybowała z lotmska w Ła· Cc11le. M ordcrca przyznał s1e do CZY I dz1e s 1ę we \ytorck :io poł. 
kaphczk1 rnstąp1ło prawdopodobme na tle I hg1jnycl1. w!cy pod Poiznanlimn kierując się przez Byd-

,;atargu kości'elnego i jako sprawcy wchodą :osz~ d-0 ~dańska. "wskutek defektu ~otoru Nad u z· yc1·a adwokata FrucL aa t 
. muisz.ona bla lądo\\ aĆ. z powodu nrerow111(}·1 fi.o r ena Atak nerWO'\\TY pod mostem. ~ci terenu przy lądowaniu awionetka wywróci- b ł d' ł d . t . . 1· l 
la s.ię, ulegając zupełnemu rozbiolu, Pilot Hel- y y aa O z~an 0:uemn1cą po "Szyne a. Kronika. Pogotowia. Ratunkowego. 

, io_cl_oI P_ rygas 7 amieszkaly w Gdańsku, oraz pa- Ł_ ódź, dn. 11 paździe1111ka. _ ~-es. zto- J nadu7.yd•a adw. Frnchgartella 11Je na.~lręcza 
Ło' di, 11 1>aź-'~1°ernika. "' dn·1u "rcz~~a•szym, nv le'--• ""'""'to~-'- ra ... ·„•-()w·~w() ~~·-...... rdzil r'k • I d k dł - - f J ł 1 ,.... „ ' ""' • . J\<111"' .,.,„v n''"' '•"•·"' ~„ ,..,,,„ . .., ~<tze a mcu~ ... onego nazi,i. ka J>()ll1icśli .śmrorć wam1c syn y a m.aSJ· upa oscs1 i.rmy I .o w a< zom llrol,ura\on-k\n\ żadnyr.h trud 

~ go<l1ir.a1ch POiJ>Olucnfowych w podwórizu ata • nerwowy i po udrzl!~en~u pier\\'ISze.i romo- t!a ml r·1 M. Brokman i 11. Gajzler _ adwo~.ata I no~cl. 
przy ulicy św. Teresy 52 w bójce sąsiledz- Y1 ' I.. v '.,.. - „. "'-','. 1 

''' '.~ Zw'uki zaMtych 1'r'Zewiewiooo do kostnicy Stanisława Fruchtgartena - wbrew wia-
0 

ł . d 
kiied odniósJ ogólne obrażenia ciała 36-letnł łr ·, , '"" , „ • • / ' ..., . .A · .a: •w Br Jgoszczy, d.omościom, j aiklie ukazały się w prasie, • . wy ącze1:1 " Qmu firmy ~rokuman 
Franciszek Pronc.zak, murarz, zamfieszkaly w cy p.rzeWliózl ofia ę wypalcflrn dQ szpitala przy , b ło • pod . k 1 Ga1zler z ob~ektu masy upadłości, za „gru 
tymże domu. Poszkodowanemu, który odniósł Zbiiornri Miejskiej. Nazwiska młodego · yz nie y nies Zlfilł ą. ha łapówkę" było równi.cż 1ujemnicą pu 

m~zcz O nadużyciach dokonywanych m terenie hlic71Dą · · · 
rany twarzy J zfa1man!e przedramiie:n!la prawe ny rueustaiono. masy upadłości M. Brolanan i M. Gaj. , · 
go, udzielir porno.cy, lekariz miejski-ego pogo- • • • Rejestracja rocznika 1912 zler - mówiono głośno i bez ogródek n;e , Gdy w do(J cr I u do U4rzędu_ P~okuratoi 
t01Wila mtW'!kowego. tylko w sferach kupieckich i przemysło- s~iego wpły:n~10;1 l'karga w1erzyc1eh na adw. 

• • Na ulicy Dwoa-ski~l usatow.a.ła J)O~bawtć snę Jutro, w środę, dnia 12-go paździer- v,rych, gdzie wiadomości te lansowali huchgartiena, 
• żypia przez wypicle dozy jodyny 26-lełlllii·a Ank nii<a r. b. powinni się zgłosić do spisu bo '--

0 d · · męz·czyźn1·, zam1·eszkali' na tere~i·e S-go wierzyciele tej firmy, ale nawet wśród muu pękki. 
gio ZJin.oe 3-ej w nocy pod mostem przy la Wojtak, służąca, n~domego mllejsca za· „ ł6d k · k • ' • · nf Ad F h 

'''· tł L' d kom1·~'-l.'l'iatu poli'cJ·1• n~n'."'twowe,i kt6· palestry, z ieJ, fQra roW1I11ez i or- w. ruc garten został arentowany i "' u~""Y go istQPa a. znaledono n1epr-zytom · Jlllieszka.nia. Desperatkę 1>r.zewffez.fono na kura- -J - " J b 1' 
nego, około 20-letniego mężczyz'llę. Zawe.zwa. cię do sz.pitaila. rych nazwi&ka rozpoczynają się od liter: mowana yła o tern przez wierzycie t. jego obecności wi.erzyciele dowiedli mu nad 

I DOKTÓR 
Dlł+ Zl06'1COW$1CI w. 1.AGUrtOWSllCI 

, '!L· 6-go SIERPNIA 2. . I' o W R ó c Jr. 
C~1>-;ooby skorne, weneryczne i moczopłciowe. ...1 t k ._ 70 ł I 181 8'" 

Od 8-8,30. 2-4 I 7,30-t wie~ ~ 0 r ow• ... a • e • • ~. 
w niedziele od 10 d 1 ł. Choroby • .l16r11e, wenerye•ae l 

o po po moe•opl~Jowe. 
Dla pat! oddzielna poczekalnia. Lenenio promienliimi Roentgna. Przi•imui• od 8,'0 -10 •aeo 
!Ila :nlezamomych ceny locmtc, I l do ~ i pół i 6 do 8 I l'ół wiecz. W niedziel, i świqta od 9 • 

D • I• NADEL 
akus:r.ier - ginekolog 

przyjmuje od 3 - 5 i od 7 - 8 

Pomorska 7 
tel. 127 - 84. 

Dr. med. 

HALT~E HT 
Choroby skórne, weneryczne i moczopłciowe 

Płotrkowaka 10. Telef, :145-21. • 
Przyjmuje od 8 do 11 rano, 1 do :i w pol. 

I od li do 9 wteez .• w niedziele I iwteta od 10 do l r. 
Dla bezrobotn7cb cen7 leomlo. 

Dr. med, 

H. Ił Ił A U S IC O li F 
ak11nerja l eboroby kobieco 

PO"\Vl'ÓCil 
ZGIERSKA 15. Tel. 11S-ł7 

Przyjmuje od 4 do 7 wicn, 

11,30 •~no. Oddzielna Poczekalnia dla pa6, 

Komunikacja Autobusowa 

Ł of-BRZEZINY 
Autobusy do Brzezin odchodzt • po1t0Ju wla.tnego 
Pl'Z7 ul. Brzezińskiej Nr. 144. Odjud ao Sodsm.. po­

cz,wa:zy od godz. 8-eJ rano do 21-ej 'Wl-. 
DoJu.d tramwajami Nr, 1 I 8. 

OABINfTY 
Kosmetyki Lekarskiej 

Ohoro'b:p U:óme ł włos6w 
SZKOł.A KOSMETYCZNA 
zatwierds, p~ władze peilatwowe 

Dr. med, Lewinsonowe) 
śRóDMif.JSKA 27. teL 143.63 od 10 r. do 8 w. 

Chlrurzfa kosmetyczna, tylakt. odmrotenJa. 

POSZUKUJ~ 2 poko."ów s kuchnit, przed 
pokojem i wezelkłemi wygodami w okolicy 
Karola. Ofertv 11uh. .,Natychmia!'f L. S." 

POKó.J z kuchnią do wynajęcia od gospo 
dbrzat Zgierska 93. 

Nie bqdic:i• lekkom7Alnł 11 r I M E B L E 
NIE KUPUJUE WYROBÓW WĄTPLlWYCH włunti• wyrebs ••I· 

PAMIĘTAJCIE, te prnarwatywT 1 ••Yuyoh modeli poleca 
_, P R I M ~ R O S -- sal:ład 1tolauld 

ma.1ą iui uatalon' oi;.infę. iako i natlep· S. Jankowski 
-----•-.zooiiy..,c.-h-.,_n-.a....,,.t1„•,;;;;P.m!ll;;,zf.l..;·-... ___ ...., I Kllińsllłego 90. 

A. B. Niezmiernie charakterystyczny jest użyć. 
. Teg.ot ~n~a, pow~nni się również zgło WYPadek, który raz jegz.cze P<>dkireś.la Skarga wierzyciel! do Urzędu prokurat<>r· 

s1ć tnęzcZJzn1 rocm1ka 19}2, zamieszkali fai'kt, że sprawa nadużyć na terenie ma._ i.ki.ego wpłynęła w chwli11, gdy &prawa masy 
na tere~ie 8-go kom.isarjatu policji pań- sy trpadłośri firmy Brokman i Gajzler - 11padJ.ośO'. mia!a się kiu końcowi i porusz.ono w 
~tW?WeJ, k_tórych nazwiska ro~czyna była tajemnicą poliszynela; miamowicie, 11 iei nadużycia dokonane przez adw. rrucl1ga.r-
1ą się od hter: G. H. Ch. J. J. gdy w zwią.zku z aresztowaniem syndyku tena na pocz~kt• jego urzędowania. Są oo więc 

masy upadłości A. O. Borsta - n;e zna- gtare grzechy, z przed kiiilku lat. 
DO MIESZRA~CóW M. LODZI. 

„Raiz a dobrze". Pod tym haslem teatr re­
wj! „Jar" WY'Stę.puje dziś w drun premjerą 
arcyboga.fego programu. Tytuł zaiste frapują· 
cy, rewóa śwłetnde z.montowMa, a reszta - I~­
!>deJ nte mó-Mć, lecz przyjść zobaczyć. 

,,Raz 1. dobrze" - oto na,Jrnodlfll~s.zoe i naJ­
aktuailn!eJsze hsaro todzL 

DZISifJSZy KONCERT JERZEGO 11iARDY. 

Dziś Wieczorem śpłewać herlu w Piłh~;,on)! 
:znakomity baryton ope:r wtooldcb, Jerzy Gar­
da, O którym cma prasa CW'Opejs)m wyrafa się 
z najwyższym uznandem I zachwytem. Artysta 
przygotował na kortcert dzds!eJszy pro:ram z 
całego ueregn niafpieknieJszych płeś!!.ł f aryl o­
perowyich: Dani,zzett!ego, Meyerbeera. Verdlego 
Kai.rłowfoza, ROISS!ndego, Ouy d'Hardel.ota I wie­
lu innych. Udział w koncC'l'cle bl!erze śwfotny 
pla.msrta Jacques Marmor. 

Początek koncertu o godz, 8.JO w4e.cz. 

Z KRONIKI TOWARZYSKIEJ. 
W dniu 8 b. m. w k~ciele Naj•w. Marji 

Panny w Lodzi ks. kanonik K. Szymański 
pobłogosławił związek małżeński &warty 
pomiędzy Mr. Farm. Kazimierz.em Kozar 
ekiin, a p. Ireną Lampertów:ną stud. Uni 
Wlćrsytetu W arszaweki.ego. 

Młodej parze ezczęść Boże! 

no jeszcze nazwiska adwokata Marka Ponieważ spn '.va masy upadłości firmy M. 
Li.pszyea - pierwszem nazwisikiem, kt6- 6rokman I M. Oaiz!er - zosta!a zakońc:oona 
re wymieniono w związku z aferą było - \Vy<:WLal Handlo" y Sądu Okręgowego w to 

nazwisko adw. Fruchgartena. dz:! nowego syndy} <t 

Doprero później okazało się, że jest Jut ole ustanowL 
to adw. Lipszyc. Dochod2enie w _sprawie nadużyć trwa dale! 

Stwierdzenie 'Więc, iak daleko elęgały Adw. fruchgarten przebywa w więzieniu. 

tycrn PABJANIC. 

osomsm 
Pabjanlce, dnia 11 patdzlemlh. W kośdele 

Naiśw1ętszel Marii Panny w PabJanicach od­
był.a · sle uroczyistość zaślubm p. Hek:ny Oma· 
chowskiel z p. Tadeuszem Stas.zewsklm. 

Na uroczystośol byH obecm: PD. starosta 
J}(lw1i&towy We.Has, lrornl$rura P. P. w Pabiani­
cach rnztńsld, oraz srzere1 p01Ważnych oooblsto­
ścł :r; Pablaclc J to<W. 

Szcz~ść Boże młodej parze I 

KOMISARZE SPISOWI ornznlALI 
ODZNAKI. 

Pabianice, dnia li patdz.lernlka. Madstrat 
m. Pabiank przystąp!t do wydawamła odznak 
komisarzom spisowym, ktćniy brali u&ial w 
smsle ludoośol na tereme Pabfa,nłc I powiecie 
łaskim. 

Odznake „z.a ofiarną prAcę" otrzymato Jl'f'ZC 

szło tysiąc komisaTJZy spisowych. I Do nab7cła we WH:y.tkłcla 
k•l~•analaeb, 

9sp14-

Olbrzym C!trków 
europe;skich 
nujwięłcszy 

VI Palsc5 
( 

Dzfi premf•r•t eru otwarc:łe •-••ona. Pe ru pierw11r „ lodzi. Prae„ictk•r dtwi•kowy film wsuchłwłatow•i Iławy, 111r•peJ•kłel protł•k•Jl a sroca, 
Carmea Boni l 11lultideem Paryta Armandem Beraard••·w rolacla tytułew1ch p. t. 

A M A w S M O K I N G U w~~~!~!i:~.: .~;~::~ 
,owodunlem we w11y1tldcll 
gdsie aetki ty•ł••Y 016b, 
I ok\uldwałe 

Ililadprozram 1 Dol!atex c!ł.więk•wy. Pant · ::arh1uta i lt! !ety ulfowe z wyj~tkiem ur:i,dowyeh ale wała• po edwełaoła. Otwarc:łe •••••a 111 

przybył do Lodzi tylko Oł'-'„arc1e na P!acu przy ul. Slen· 
na bardzo krótki czas! .-.. kiew1cza róg Traugutta 

Uwaga• jutro o 4·•ł 1 1 . .so w. 2 prsedat. •• prsedeta. Dziś 0 godz. 8.30 we 
• wfeal• popoi. ceuy •l•mze do połow)'! 

~Przy cy_rku o5brzy~I własnl_ zwierzyniec I Cyrk ~grzęwaay I 

Pr•ychodnla 
Leku•J' ••••Jllłl•tlw, •••ł7ł•f 

••••łJr•a•w•ld l ••••••ł 
D•ałJ'•łJ'csa7 

ZGIERSKA 17 Tel. 116-33 
l!afl••fe •I• claorfch 

WE 1HZYSTKICB SPECJALNOŚCIACH 
od 9-ej raH cle 8-ei wieuór. 
Wizyt, na mle&cle. 

Pruhł'lełlui a, •dwietleaia R„n t.e. 
aowekie. Aaalizy lełl:ars!d• 



Nr. ?St ,.E C B CJ" 
P .... CA1+>4 - JWi 

Czytanie z ust. Strzały w wagonie sypialn)rm. 
• Sorb Jak córka „Króla Stali" znalazła sobie męi~-

n acy1na pro oc1a • • me. w 
Lekcja , w klasie głuchoniemych. 

W Ameryce - tematem dnia obecnie 
jest małżeństw'o córki jednego z „królów 
stali" miM Mabel Kathe Toenhrunm ..• 
Zwłaszcza w sferach plutokracji łłmerykań 
skiej małżeństwo to było bombą ... -

Pa.t)i.t, W ipaźdzlemlku. tyzować przez cl~g-łe ćwiczenia i po t, a. Parę tygodni temu parowiec ,,Maure-
P. Lavaiud, g-łuchoniema od uro- prawianie. Jeśli do teg-o dodamy ko Zac.zyna sie lckc ja. N' auczvciel tania" przywiózł do Europy miss l\fabel. 

dzenia, bronił~ :v tych dniach swej niccmJOŚĆ ied·noczesneR'O szkolenia wymawia wvraźnie - a. Jechtiła na Riwjerę francuAAą. Oc:ty-wiście 
tezy doktorsk1e1 na temat „Maria się w pisaniu i c~taniu, zrozumie- - Powtórz - zwra:ca się do córka miljonera wiozła ze sobą 
Leneru i iei teatr" przed R"ronem my i alk wielkie trudności przełamać ·pierwsze.izo ucznia: niesłychane k--osztowności. 
profeso.rów Sorbony. - Test to pier musi i nauczyciel i uczeń. - g-ha„. ! krztusi sięg-ardłowo uczeń. jakiś tam naszyjnik, pierścionki broszki. 
:wszy swojeg-o r:odzaju wypadek, by Naidawnieisze ślady nauczania Dźwiek przebiega kolejno w naj Wt1zystko razem w ozdobnej kasetce przed. 

głuchoniema od urodzenia g-łuchoniemych spotykamy już w rozmaitszych tonacjach przez kła- stawiajr:Jcej ·Mirtość około miljcma dolarów. 
zdołała tak dokładnie posią.ść umie wh~ku 16-tvm. Rozwój prawdziwy wiaturę uczniów ... raptem luka! - Rzecz ja~ia, iż podróż młodej panny, 
ietność mówienia: na zadawane py- nauki w tej dziedzi11ie.datuie. się jed iakaś dziewczynka nie może wyda- wiozącej xe sobą fantastyczne skarby nic 
tania odpowiadała również, śledz:J,c nak dopiero od chwili założenia spe być g-łoski. Próbuje, ale to nie to. u~zła uwagi ,,niebi~kich ptail:ów". Nin ty· 
tylko uważnie wyraz ust mówią.ce- -cialnych zakładów, tj. od końca ·wie Zaczyna się vdęc mozolne ćwicze- dzień przed wyjazdem miss Mabel „ New. 
g-o. Kangvdatka została promowana ku 18-g-o (Paryż 1770). Od kg-o cza nie - nauczvcid przykłada iei rę- Yorku udał się do Europy Robert Conk.ee, 
z odznaczeniem. SIU nauczanie duchonlemych zata- ke do swoiei szyi i kilkakrotnie do- c:zlonek znakomicie zorganizowanej. tyleż 

Tak to możliwe? cza coraz szersze kr~g-i, przestając bitnie artykułuLe. - a, a, a. Dziew- nieuchwytnej co groźnej szajki złodll'\ei ho-
Głuchonkrnota wystevtde b. czt być luksusem. czynka sprawdza dru,g-CJ, r~lq drga- telowych. Na tydzień prz.ed przyjti.zdem 

Mo u <l7;ecl z małżeństw osób spo- Także wyg-lada w takim zakła- nie własnej krtani i wkońcu trafia na mil.ionerki cło Europy ustalił trasę jej po 
kr•:wnio.nych lub skutkiem clioroby dzie klasa poczatkowa? W półkole vdaściwy dźwięk. rlróży ko-leją, zbadał rozkłady jazcly, urzą· 
rod.z;f{•w. Tak wykazują. oti'icztnia u.stawione poje.dyńcze ławki otacza Ostatecznym celem nauki w każ- di:enia wagonów i t. d. i tak przygotowany 
7~ t>roc. g-łuchonie!Tiych nvwa już ia stolik nauczyciela. Dzieci w wie- dym dobrze oosta·wionvm zakładzle czel~ł. 
ocr t;.roC:zenia, a 25 proc. nabyło ją I:.1 lat 7-<J. Na ścianach obrazki - dla g-łuchoniemvch jest to, że mu- Okre3lcmoego dnia do pociągu „Lux" 
z wiek•em. papa, osa, tata, pas. Na katedrze sza 01ni nauczyć sle cz,·tać z ust nor J._ursująccgo między Havrem a Paryże.'11 do 

Ciekaw~. Że naimniej chyba głu wielkie, dntkowane lite.n: o, p, s, malna mowę ludzlq.. Orot. qpecjalnie zarezerwowa'hego przedziału wsia 
chonien1vch jest w Bcl~~i H~a~ -~~~~~~~~~~~-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ldb~~~Ma~I. Tyru ~mym poci~~em 
G ii, bo tvlk.o 4~ na stu tysięcy miesz Q wyjechał Robert Conkee, świetnie ueharak 
kańców. Liczba ta nie pozosrtaje jed dkopane miasto Wikingów. fervzowany na starszego siwobrodego pana. 
r.ak, jak si~ zda ie, w żadnym stosun I poćlróżującecro dla wl.asnej przyjemności ... 
ku do kul tury kra i.u. Mam Y wi~c Pociąii; odchodził o 23,30. A w godzinę 
np. w Stanach Ziedn.oc.zon„vch na później gdy ,.Lnx" pędzil z za·wrotną 11zyb 
sto tysl~cv 66 P."łochoni~mvch. a naj kością w strcmę Paryża służba kolejowa zo 
:więcej w Szwa icarji, bo aż 24~. Po- stała zaalarmow:rna odgłosem strzałów re· 
cobno, jest to w zwiazku ze znaczną. I wolwerowycp w wagonie sypialnym. Ktos 
ilością. kretynów, zna idu ją.cy-eh się j hamulcem ręcznvm zatrzymał pociąg ... 
W tern małem parrstewku. · Rzucono się do Fleepingu.. Zastano tam 

Dziecko ~duche iruż od urodze- 1' dziwną scenę: blada z prrerażenia mi·~ 
nła, Mahel bandaż·owała właimemi chu<tec7kam; 

nle słyszy dźwięków,~ !!łowę przy"rojneiw młodzieńca. ~Hal ranę 
pie może nauczyć si~ mowy syste- na cznle, Zl'f'Sztą powierzchowną. Miss !1"" a 

inem zwykłym.. To sarno odnosi się hel uspokoil•1 z>?branvch, ilumaczą~ ciię, że 
do dzieci 1przed Siódmym rokiem p17:ypar]kowo postrzeJila SWE'!!O tOWar.q~:za 
yda. roclr.'1iy. pr7.CfH"UFZ:l 

za fałszywy nla11r, 
pfaei przepisową k\trę za zatrz)nianir po­
ciągu. Kilka banknotów (h:arowych :n,;1-

konucie złagodziło sytuac,ię i „Ln..,.· p<• 
mknął dalej bez przeszkód ... 

Po upływie krótkiego czasu mis~ \hl.it l 
ri>zygnując z pobytu 11a Hiwjerze, wr ··ci\t: 
<lo New • Yorku w towarzystwie przy„toj-
11ego gentlemana ze świeżą szramą na czoJ1· 
i tu wybuchła h<lmha: ogłoszono w~zem i 
wobec, że miss Mahel, Bpadkobierczyni: • j.~ 

dynaczkin „króla stali" Totenhamma wy 
chodzi zamąź za Robert.a Conkef", o którym 
'9niA mówiła. że jest poprostu 

barul)'tq • u:łmn' u·<zr:;;em. 
Reporterzy prasowi roczęli wścif'kły "y 

ścip:. Wszędzie się dostali, o wszystkiem sii;­
dowiedzieli. I cóż się okazało. 

Oto gdy miFiB Mahel opuściła Havre w 
drodze do Paryża - niespodziewanie 
wszedl do jej pustego przedziału sleepingo 
weę;o ett.lrszy .le!?om'obĆ z brodą, skierował w 
stronę miss Mabel rewolwer i zażądał wyd<i 
nia l. „1set ki z ko.~ztownościami. 

Miss Mahe1. klasyCZ'Die dz;elna Amer~ 
Lahkn, nie roz8tawała się nigdy z rcwolwr> 
rem. To też nie czekając na atak, bly<;k:: 
"Wicznym ruchem wyciohyla swó.i bro~rnin·!. 
i strzeliła w ~tarsze~o pana, clmgą ri;k<,< 
1!1Atrpnąwezy za hamulec. Przy tym rncbn 
zawadziła o brodę napastnika. Starszy pRn 
momentalnie rot.charaktnyzow•1ł się, hrnr1 • 
odpadła i do stóp mfaB Mahel oh~unąl ~J'' 
zianv krwią młodziieniec . 

...:__Robert! - krzyknęla miss Mahel. ?.a 
rrlm naflbiegfu 11łnżha kolejowa - wszv,•tk0 
eil? wyjaśniło. Napastrnikiem był Robert 
(' onkee. przyjaciel lat dziecinnych miss ]\fo 
bd, z którym łączyla Ją kiedyś 

Mrdet"zna przyjaźń. 
Nie widzieli się wiele lat. 
I oto obecnie córka „króla f1tali" 11ta 

.i'f1 na kobiercu ślubnym z Rohcrtf'm Con 
kee. włamvwaczem. 

Amerylmn'ic mają ~eusack. 

U czy sle wi~c także dzieci w ten 

tposób, że. g-d v He.za ~ do 8 lat sps;-
1za i:'~ czas w ~ecialnyc.h ogródkach 
la głuchoniemych. tak zw. „rnl­

P.'Ów„ albo g-estów. bo1)iero w s.zJko­
łach specTalnych, poł'aczonych za­
~wycza i z internatem uc74 si~ nor­

!Nieszczęśliwi Amerykanie w Paryżu 

tna,lnie, odczytu iac z us:t. 
Najtmdnleisze bywa stosowa­

nie metody ustnci, t. zn., że od sa­
tn.eg-o p·oczatku uczy si~ głttchonJe­
lneg-o 

wymawiać I pisac 
poszczegoólne ~·łaski, łac.z.ą.c ie naste­
f111le w wyrazy i zdani!!. 

Głuchoniemy Q_owiem nie słyszy 
~źwięków - widzi jedynie ruchy 
ust I odczuwa własne drżenia mięś­
ni, krtani i klaJtki piersi.owei. N a 
~dstawie tych wrażeń ur.abia sobie 
oziecko gfochonier:ne wyobrażenie 
~łio.sek. Trzeba jednak pamiętać, że 
bez reg-ulowania emisji dźwięków 
~a:pomoca. słuchu głoski łatwo zacie­
f-a ia sie. Dlateg·o nauczyciel musi 
~lctvlko wydobvwać z g-łuchonie­
me.eio do.!ke, ale także ia zautoma-

Dwa trupy w pracowni malarskief. " 
Długo stukano w drtwi pewnej praco 

wu.i malarskiej na pary:0k.m Montpamaiiie. 

I Wewnątrz pan·ownła głu"ba cisza. 
- Nie wid7.iabm lokatorów już od kil 

Byli on1 literatami i utrzymywali i;łę 
7 pi.Aywania małych opowiadań z bn1ku 
paryskiego, które po"yla li ,10 Nowego Jor 
ku. 

' ·-·-·~~ ··-··· · . . . · · i ku dni - powiedziała w~xechwłalłna pan) Ostatnio . . . . . . _. , . I tego domu, doz01czyni. grzej. 
Wpohlizu nuaeta Szlezwiku odkopano staro zytn·e oaedle ~'1kmgow, pochod:i.:,1re z pierw A k . 1 .., .., . ' MmA ęi.y te cza:oy, gdy z calei?:o 8'„ria•a h "k' Ch A Ukłd d . -.t• ·totainnne~z.:\t-epnat!>pro t - . v •u• 
nyc Wl.e ow po rystus1e. al • ~ ki~o:tw swiadczy o wpł_ ·-...,fe kultury wadz:d1•Y policjant. . przyhywaJi do Paryża głodni artylSci i mnj 

! owians eJ. · , T M cI 1' t 1 1 b · 111A ł -- Dwaj Amerykanie, do Ne·wers f l a owa 1 u ca e 1 pn:cę. u mę Y te czasy. 

I 1
hiow. Wyważono drzwi. 11:dy A.meryl~'nin był na Montpamane sym 

41.M a I a r z e,, ~ u t. Na rlwu tapczanach lf'żały roz'kładają bol.cmOl bogacza. I 
1 „ ....a Jecnie. ko onja. cudzoziemska n:i 

Niezwykły zakład fałszerski. I c~ się już zwłoki dwu lokatorów pracow Montpamasie 

Berlińskiej policji €ledci:ej udało się I l"ał'!zer~ p'o.i ;:u.1"w _uir:i:yn~y~·ali rozlc '. m. Dwaj ke>~ed:z:y poP'ełnili samahójstwo uczy 40 tysięcy bezrobotnych, 
·wykryć oryginalny zakl;id fałszerski, któ g,le t.c~unki i banc..bn.1 1ll·dz1c1 samocho I pzecl dzi~ięciu dniami, a nikt nie spo a więc głodnych artystÓ'w. 
r.y przerabiał skradzmut: samochody, prze aowyt·h w całych N,· r.u•;·ecb i te hvły ich ~trzeul ich z.nilmięcia. ~1-ynni właściciele sklt:!pów z obrazami .. 
U.flłowując je f za'opatri...iąc w nowe napi n11jlepszą klioentelą. CczcstnicZ}'li także w, \ w&:.lftft!H:: w AiWM i&Nit!l!!W*M& GP którzy dawnie.i utrzymywali każdy po kil 
ey, numery, a na"\ret marki fabryczne. Ten wyprawach rabunkowych na cudze samo I 1 bn malarzy, biorl!C od nieb wszystko rn 
niCM\';rkiy za·.1.dad fa'.•2i>.·,Jd fuakcjonował ch·:>·Jy. I mnh o~óh trzecich sprze<lawał skradzione Mworzyl~, teraz porzucili ten system. . , . 
już .,d 192'l roku i J:uoł:tł ~ tym okresie Fałszerze rozporząclzaH normalnie fnn I i przefa.sct1Jo'Wa:ne woq. Dwóch kierowni Nieszczęśliwi dwaj Amerykanie, któ 
pllt.etobić o1oło kcjonującym „wydziałem sprzedaży", któ 1 ków tej pomyslowiej imprezy fałszerskiej n:y z nędzy pozbawili si~ życis, !ą niejakc 

:J(,(, si:ra.<lzwnH-l. rnmol"hod6w. I ry za p'ośrednictwem agentów i nlf'świado l aresztowano. Jeden zdołał zbiec. iymholem dzis;e.iszego M0ntpc.massu. 

powodziło im Fię coraz go 
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Przedruk w•bronłcan7. 

biurku róg meg-o własnego listu, wy- rze, obawiałam się, że sama nie dam te- Ponieważ zaś Dubrosky r„ie dał się na· 
stający z pqd stosu papier6w. Pokazy- mu rady. Liczyłam zgóry, że mi pan <itraszyć, zagroził mu, że odda 1;atych· 
wal mi właśnie fotogTafj·e. Miał dwie pomoże. miast sprawę do sądu. Cvtowat przy­
manfe warcaby i fotografowanie. \Vie „Pewnie pan był ciekaw, co sie sta- tern ustę~y z listów w tak wvkrętny 
pan, o mało nie zemdlałam. W jednej ło. gdy pan, pa(1ski towarzysz i Mason ~p.osób, że naprawdę trud11oby byfo Si.El 
chwili pojęłam, że Dubroskv musiał opuściliście z takim tomotem dom? z nich WV'tłumacizyć. Ale pan rozumle1 
żyć i że Gray Mason szantażował go. Naturalnie z.robiło się wielkie zamiesza- że to byfo śmiesznie niedorzeczne. Nle 
Nie wiedziaTam jeszcze, że to nie by! nic. Ja uciekłam do swego vokoju i uda mogło przecież dojść do sprawy, o ileb-y 
właściw1.e szantaż. Wówczas pnstanowi 1arn, że dopiero co się obudziłam. łfarre- Mason nie pod<rt mego nazwiska i o ile 
lam, że nie spocznę. dopóki nie odszu- ta wzięła całe zajście za nowy wybrvł<: jabym nie popełniła krzywoprzysię-

STRP.SZCZE.NJE POCZĄl'KU. których dawała ogiromne sumy. Biedna kam swego Dubrosky'eJ?:O. męża i nie kazata w.zywać policji. Ni~ stwa. A Mason nie wiedział· kto była 
Naczelnik wiez.!enla w rrar.kUnle otrzymał Harjeta! .Teraz ma spokój. - z~raz, proszę pani_ '\V1rącikm 1 byto nawet przepyty:vania ~tużby: Pat. 

l'l!czko oryglnalnych listów. pi$3.11ych przez mlo. Księżyc z.niż:vtr się· ku horyzontowi. szybko. _ Więc Mason szantażował I - Ale te fotograf]e, czy 1e pani zdo- ' Oc·zvwiście miała rnck 
d• dziewczynę, podplsuJącą się J>SeudonJmem r~ladelfja popatrzyła na nasze WYdłużo- Dubrosky'ego. czy coś w tym rodzaju. była? . . . . - Ńie wiedział, że miał Pat pod 
Pat do starszego od mel mrpdzie~ca, którezo ne cienie i rzekła: Ale pr:iecież pani szukata O'o po wiezie- - Tak. W1dz1alam. 1ak pakiet upadt własnym dachem. Ni.:: L1 liwnego, ze 
nnzwała Duhroskym. - O, już późno. Tak mi błogo, że niach. • Ł• na dywan. Zabrałam rówr;.icż narzędzia :>'ę uśmia:am. Grozi!, że listv są już w 

Ody za:nteresowanle listami doszło do zenl- zwie1'1Zylam się panu z rzeczv o których Próbowałam wszelkich sposo- zostawione przez pańskiego towarzyS'za kopercie, zaadresowa;i~j do prokuratcra 
iu, otrzymał z.aproszenle do bogatego od c~asów nigdy nikomu nie mówiłam. Pan jest bów, panie Peters. Raiz., kiedy wyrnic Od!-bY je zn~l~~iono, n!e obeszłoby się : :;e je wyśle w cią~u d!ziesięciu dni... 
szkolnych nlewfdzianego kolegi Aldricha. kt6· moim beizinteresownym przyjacielem. niłam w obecności Masona prawdziwe moze. bez pt~hCJI. \Vróc1wszv do swe~o - Przepraszam. Civ !Mili pami(,•tJ. 
ry mu polecił wyszukać autarkę Ustów Bliskiemu przyjacielowi nie można wy nazwisko Dubrosky' ego, jako swe~o P?lrnJu, przeJrzałam szybko fotograf]e, da tę listu Maso!'la d• · Dubrosky'ego? 
!karb zakopany przez Dubrosldego. Naczt:l- i nać wszystkiego. dawnego znajomego, totr mruknąl coś Nie.które byty sk!lnda~1czne,. ale dla - Owsze:.1. B.;~ piSl iv w styczni~ 
~lk więzienia przylał mtsJę f .oblecat. te Posta· Spojrzała na mnie z uśmiechem i niewYiraźnie, że: ,.ten ptaszek tyle na- mnie b~z znaczenia. K~edy się w domu półtora roku t~m11. 
ra sio. aby go z PoSady wyrzucono. wsunęła mi głębiej rękę pod ramię. br.oił, że r.ie odsiedzi tego do końca ży- ~1spoko1ło, zakradłam się z.nów do poko - Dziękul; - rzekłem z zadowole-

Po kilku awrJnturacb w wiezieniu i:·rzyJeto - Teraz powiem pa.nu 0 zagadko- cia". Nie odważyłam "się pytać, co ;u Masona-. niem. 
!i:co dymisle. R<ia:pecze.ł paszuklwanla wej dla was wszystkich nocy śmierci przez to wmmie. ale powiedziałam so- - Po hsty ! - wykrzyknątem. - ŚJJieszyilo mi się do Dubrosky'c· 

• • • kapitana. Pan nie wie, jak ja się tu z.nów bic, te zwiedzę wszystkie więzienia na - Po lis tv i nagrzewacz. Nim natra go.. Och! Boże! Dubroskv w Middleba-
znalazłam, nieprawdaż? wschodzie i przekonam się ozy Mason I fiłam na ten które~o szuk~!am, T?r~eczy ven, cud! Zapakowałam listy Masona i 

- Mądry Juljan? _ Nie pani. To fest dla mnie za- klamaił. Dzięki temu poznałam p1 na. 1atam p_ołowę c~teJ l~ole1kcłr. Jak1_cz t.a~ narzędzia pańskiego przyjaciela z moje-
- Pan wszystko wie. Ozłowlek ten adk · Scisnęla nrnie za ramię. byty okn~pn_e ta1~m111~e . Nawet Ja, kto mi rzeczami - prawie wszystko to znaj 

miar przeszłość kryminalną. Harjeta po- g ą. . . r.a znam swiat. me wierzyłam wtasnym duje się jes:zcze w Nowym Jorku - i 
znata go jako inteligentnego Ameryka- - Otóż przy1ech~łam tu d.3atego, że - Wybra~a pam. dal~ka drogę. . 1)Czom I na wszystko b}~rv niezbite do- pO\\'iedziatam Iiarjecie tylko tyle. :te 
nina podróżującego po Europie. Kocha· znalazłam coś w papierach Masona. - Nie m1alam inną Starałam się \vody. \Vyrafinowane okmcic11stwo te- wracam w moje rodlzinne strony. Nie 
ła się nieszczęśliwie w kim innym i gdy - Nie rozumiem. znaleźć swoje listy - bez skutku. Wte go człowieka przechodziłc... Ale mnicJ· \Vied!ziałam. dlaczego wtaściwie tak 
się nadarzył Juljan Sand vel Mason. wy - Bawiłam u Masonów dłuższy dy jesmze nie wiedziafam o kryjówce ~za z tern. Szukałam listu do Dubro- :::hcialam zobaczyć Dubrosky'ego. Nie 
szła za niego z rozpaczy. Naturalnie czas. a i przedtem bywałam u nieb czę- w pokoju Masona, a później doszłam do sky'cgo i znalazłam. Dowiedziatam się ...:znlam do niego teg-o, co za dawnych. 
prędko się na nim po,znairia, looz starała st:vm gościem. Naturalnie prosiłam wmosku, że sama jej nie otworzę. W wszvstkicgo. Och, co to była za chwi- szczęśliwych czasów. Takie rzeczy 
~ie z tern pogodzić... liarjctę, żeby nie zdradzała przed mę- noc śmierci Magdaleny Brovard obser- Ja! Dowiedziałam się, że żył i gdzk i}rzechodzą i nie wracatlą. Przvpusz-

- Ale przecie~ nie wiedziała nic o iem me~w. że się tak wvrażę. oanief1- wowalam pana, bo panQ. poznailam.-- przebyvvał. czam, że powodowała mna g-lównie 
leJ:rn orzeszłości? skiego nazwiska, gdyż mad·ry Ju]ja11 ".itairat-am się dociec, co mogło ła.c.zyć - To byt list z pogróżkami jak in- ciekawość. Musialam znów go ujrzeć, 

- To nie bvło konieoZ111c. Wystar- znat niegdyś tajemnicę mojej matki, któ Masona z Brovardami„. ne? - zapytatcm, widząc. że znów się ~io w nim zamykała się w żywej oo-
czvlo, iż poznata, że nie byl tern, za co ra właśnie dlatego bata się go i nic - Tak - potwierdzifern. - Podoa- zamvślita. staci .moja wczesna mtodość. Myśla-
sie podawat. Mieszkali ze wz~lectn na chciała. żebv ojciec go zapraszał. Z dru- trywałern pania przez dziurkę od klu· - Tak! Och, jakże się śmiałam w iam, że przez niego uprzvtomnię sobie. 
Pozory pod jedmvm dachem. ale byli so- g-iej strony, Juljan, wiedząc kim by- cza. f!,lębi duszy, czytając te p11gróżki ! List czcm wtedy by lam. Chcia1fam wskrze-
bie zupctnie obcv. Jej nigdy nie przy- lam, mialbv się orzedemną na baczno- - Doprawdy? I pew.rtie pan się nie miał śwfeżą datę. chcciaż Mason ukradł s\ć, choć na chwilę, dość oodobno uro-
sz!o na myśl, żeby się z nim rozejść. Sa ~.ci. Czv pan wie. dlaczego? ·zd·ziwit? Pan mnie pod1Jatrvwał, a ja I Dubrosky'emu moje listy na wiele lat czą filadelfję Boston. Ale jednocześnie 
ma nie jest katoliczką. lecz pochocllzi z - Nie ... wiem - odparłem z waha- odkryłam pańską robot1;. w szatni i by-, przedt~m. tylko, że Dubro.sky nie wie- czułam. że to nie da się zrobić . Ozy nan 
katolickiej rodziny, któraby z nią w ra- r.·iem. 'am pewna- że pan wróci. Cieszy tam dział, kto był ztodzkjern. Mason zarzu· sobie wyob"aż..1., dlaczego? 
zie rozwodu zerwała. Cierpiała więc w - Dlat('go, że on miał u siebie mo- \ię na t0i, bo orzypuszczajqc, że Maso11 cił mu na podstawie mojej dziecinnej. ro. c. n,) 
milczcni\ł i vrncowa!a dla biedny9l-i. na ję li~t.v, Zobac·zyfam kie_cłv~ u niego_ ns.I c_ho~a paQierv _i fQtografjc w kal~Yfc.::.I korssnondencji szkaradne przcstępstwo.t 
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f [~0 le Ił~łi[J. KRATECZ~ - i ~ .Y ~ I ę. „ coubię !~~i~~!!':!~J!~~nia~,drych". 
~ycie \Varsza."łVy w kUku Ukr..rany wozmca. . z Wilna donosz:ą: Po upływie kilku godzin nadeezła odpc 

wierszach. Gdyby ludzie się me łudzili, życie by·! niewiadomo dlaczego, że powinien jadać 1 Policja śledcru miasta Wilna prowadzi wiedź: „Przysyłam, miejcie się na haczno 
Wedł notowań ins ekc'i handlowej łoby znacznie przyjemniejsze. Niestety bażanty, perliczki i langusty. Gdyby cho ohecn!e do.cho<lzenie w spraw~ niezw~ltle ści G." Deptl-'za ta 06tlltecznie up.ewniłs 
· ug · ? · 1 

• 1 ziudzen1'a st"nO"·'"l" przy od o d • • · dł k'ed ' d ł' · : , • · sprytnego 1 pomysłowego osZUBtwa ofiar„ l\'fatykańską co do roli. którą ona odegra . .1n.ag1stratu ceny zywnosc1 na targowi" ' ,„ " "' r z ną wa ę naz z.ta 1 ys owe e !CJe n.esw1eze, , , . ' . . .,, 
..:kach wa:szawskkh spadły w okresie od 1 w1ększości ludzl. Wydaje się np. byle bęc. l

1 
zachorował i opuścił ten świat, który się Lk~oref~ pakdł~ knuesZ'k~ak 

1
W1lnn n11eJSal~ Nazajutrz raniutko do hotelu ruje.chała 

~ ' ł ' · · t I I ' · ' „ ł" l k" dł · 1za m.aty ·ane a mm1.esz a a przy u. zp1 taksówka { za chwilę do pokoju jej wbiegł 
3 do IO października o I ,95 proc. Og~ I wa o·w1, .3}k 1es ł wel sa onoł; a 1es; ty.rr, • nan~m. „?ie poz!1al ; -a e ta idzawslf. k u ! talnej. wspóltowarzyez podróży, głOl!Cłll drżącym M 

łem dowieziono w tym czasie do W arsza 1 ~za~em ·~ 0 os.cm. knny ~o 1; wyoora~a , {!? zyJe 1 ma wie e 'iat czasu 0 wyrze a- Dzieje tego pomysłowego oszuetw'ir przed wzruszenia komunikując, że opragnio'I'.& 
wy 15.392 woz.y z żywności~. I ze Je~t tygrysem. a 0 _azu!e się zdy<'.hr.Ją ma. stawiają się następująco: skr%yn1"' przybyla 

"' · • • <'Yn:' J<Otem: owa UVl:az:a się za mądrą, aj BESTJALSTWO. Przed kilku laty ntar:teczony Ma'tykań :i trzeba uoferowi niezwłocznie zapłacić. 
Stan zdrowia mieszkańców stolicy posiada mózg mfode1 kury, słowen \VS7.ę" Coś ml dzMaj padło na iółć, i musia skiej Dawid Gorfjan, znany pod prztezwi· Ni.eetety nie posiada pr.ty sobie pieniędzy, 

przedc.tawia się na okres 10 paźd:z,iernika dz.ie złudzenia f fałszywe mni'emania. Iłem sobie t1l:lyc. Przypomnb.łem zaś se>- · @kiem „Karola Tr~fa" skazany aostał więi) czyby... Matykańska: nioe namyś~jąe 
br .• jak następuje: odnotowano 140 przy I Byle pętaczyna, pisząc mózg przez hie o wspomnianych ·wyżej osłach dlatego na 6 lat cięiktego icięzienll'J l'1ę długo wydobyła 200 z.ł. i wręczyła je 
pac.lków duru br~usznego i 17 z,a.ml~jsc?." I "'=" (!lic d;iwnego: nf~dy z te~„ niej że his!orja nas7a. dotyczy, ~on!a 1 ~estji, '·~ .z~icłe 1!11. rozkaz pe~\·1rnj org.a'hizacji wspólnikowi. W kilka chwil później do po 
wych co stanowi 0 84 proc. w1ęceJ, mz miał nic wspolnego), a WUJ prze1 . ..r1 u~ tak ·więc pozostaJemy w swiecie zwierzę· me3akkgo El3aeza Gurwicza, zn\J;D.ego pod koju wniesiono skrtynię„ takeówka zaś ez)'h 
w po.pi'z:cdnłm tygodniu, I - duru rze~ waża siP za niedocenfonego przez ks. cym. . pr:tezwiski~ ~,Wy~kiego". Gorij~ &ie ko odjechała. 
kotnego f' I - czenvonkl, 66 - szkarla~ I -- Prosze p :ma. ja przedeż mó•dbytr Stanisław Postrzvr1ski icst woźne~. w dział nar~zi~ na l..ukiszkach, lecz me~a7- Po obejueniu skrzyni towarzysz pou 
tunv 322--dyfterytu, 83 - odry (oe 31 I zaimować nainowaź.nicisze stanoW.ska, a ::zemby nie było nic złego, gdyby k'oń no pr~e~ziony k~oetal do Krakowa, g ze dził M„ by lldroomnęła się pn'ed dakką po 
J• J' • k kl 1 I · 1· 27 • t „ b' . · · " Ą l kA kł k • ma odbyc rosztę ary. dróżą, temb'.1r'dziej, źe on muei wyjść lVł więcei) 13 0 uszu, 1ag 1cy, ro- ymc7asem ,a 1e1a a ie mm. a 'I zwy v 7.Ąpracowany, zamecz:onv ·on W h dn' h d • k i.a M ty miasto. 0 12 mm.ą odjechać, więc !e.., 

7.y I ~a~ieJ· ~-owy przypadek wąołika, V retynląt.ko. l·1.óre ledwo ultończvłc zdobvł słę. k1edv~ na odwanoę solidner10 k , 
1 

• ~c ł 'łroc. ._,~. nnesz an~ 
1
·„ -r~-

- ' ~ o • , kl • , kl I .• , . I ~ • b . , . o . e ':llll' tlCJ zg 051 się JIUUS przyzwoic V „ .,,,,.. się nre &późnić, czy nie zechcialahy mu po 
t-Ł.Sre!!o w ub ty,,.ocf •. niu nie odnotowano p!ęc • as - p·ęc ~s otern panstwoweJ, KOnN:-c1a y'}e Postrzynsktego znęcaiace- t b ny """hnik i -'wisdczył że siedział Lyc~yc' zegarka. Dama dała, a on wzi"ł \.., 

... .... .') .:> • A , 1 b , „ . d . • b A „, IJ. u ra '-.NKI ' tnt "4 ' z, „ ·z 
v;cale, 36 grnź.Hcv (o 43 mnie1). ·wresz· 1 to z m1zernym rezu tatem. , o n:e •w·;~n- go się na poczc1wem yrll.,.1kiem. N1este wraz z jej narzeczonym w jednej celi wię poSZ1Cdl. 
de 4 pr7.yp"cl4J Heine·Medina, par;:ilii:u ło n".wet .s aw1 i. marzv o B"R w~e c~~· 1 t~r zacne i pożyteczne towarzystwo Of'lekl zien'h.ej i obeonie przrbył aby ją powiado Gdy młodzian wyaz-e&, w różowym n• 
clzi!'cię. 0 go. Pojaw:ien1e się Heine-Medi· cz.a~f'm me ?"7. :;łmzn„:ci roz~u·~c. ze m !'ad 7.\v1en:ętami chroni iak może konie od I mić, źo Gorfjan jest hem\ldziejnll.?J chory stroju położyl\t się M.na tapczahiie hotelo 
nr\ 7a~bsenv~wano w komisariatach Ul, i "'-'.' !rr0 tyn 3e-lna.k takie czy ~we st:..now1· 1 ludzkich bestyj, al„ nie może nauczyć k'o i błaga ją, by przyjechała do Krakowa. wym i kołvsana marzeniami o pręd~~m 
TV i VII. W•·nadkł te nie maią wszi\kle S

1
';0 dr7ymał. _ . _ . fl;ia samoobrony. Tem sie tłumaczy fak~. W'i1tdomość ta zrobiła nta Matyfukłej silne wzbo!l;aceniu się zaenęła mem głc;h-~~-

ch<i.i-aFteru e~idemicznego. Obecne wy-I Niestet~r ni't:t n{gdv n~e mv1erzy. ZP j któr•1 mfał miej<:ce 6 sierpnia rb.: writżenie. Ni.ie namys1ając się więc dłu-, Obudziła 11ię dopiero o godzinie 1.n1e8'e3. 
p:idki Heme·Med'iina w, \V a.rsza\-\T!e, s. ~ , l"'St !<li?ta. UsHowri!em ,ni:di\~vno pewne" I W tym cłniu Postrzyn' ~kl jechał J-irze" 1 go óswia~czył~ nieznaj~memu, że wyjeżdża Mimo to tow~n~za jej w hotielu 
jak dotąd, o2osobnione ~ nie maią ta.k I !?'.o 1na1omerr~ przebn~c. z~ lest becwa!. ładowani) rdwa~a 11llrn Brzezińsb~. W 'Wtt.lZ z mm ':uezwłocnne. , • ., ,1e!Zcze nile bytfi

8
'K 

rirnm<Jdnecro char<.1'kti>ru jak na zachod?ie I homnle•nv irl•0ta. -.na!ft-1bta i pół,:rłó·Nek. pewnym mo•""f'?l„;-"' 7frl"'''rlowanv k'oń przy Przed wy1azd.em ~ po~oł ~eznda301i:y .~epok?J op;;mą! Maty dni ą.. •ct.-n 

r.horoba Heine·l\1ecfin~ mimo iż dotvch to co sif ~tało? Ohra?ił s~r; na mnie. jal{1 ··1 r~l'ł, rnpnał sobie głęl:)ok'o, dątmte wf...>. odśwfadc~yl~ l\fotyknńst e1.' • 1 P~1 ro ze L? :ateelziellb'? Mnat kr~~eJ' wya 4c;.~:, 
- • . • ' t • d b 1, ' • • d ł " d 1 l . I , . . " o· ą mu~e 1 zatrzy.mac Się c lWl owo w l go cierp WO.."C a y aDfilU. 'Vi}""'""' 
r7'~"owe. wypadki m~j~ pr~ebieg d~ś: ła- 1 g Y.~~m '~c ·0 "Jaz Je no Ąs owo n~cprnw. V ~"l ,e1, '<l. e W<?" nie ru;c;za su: z 

1
m_ie1sca !· dzif'. ponieważ ma tam do rołatwienia pew się. Nie mając przy sobie pieniędzy, potta 

!,!0dny, Jest o tyle meoez.p1eczna, ze me"1 po'\\l\• .dzi- t, luh co~o~w1eczek 1: z:sadz1ł: l l.o!1 o!:tłahł. oo na~m1"'rnego .cięzaru 1 me nł bardz;o wa.żna sprawę. M. i na to ~godzi no1\-iła otworiyć &kreynię. wr.ięć kawal r..lo 
dvcvna ni~ zna jej przyczyn f nie ma spo„ 1 t7mcza5em SWliłt zupełnie macz~1 moQ'ł dale1 ru~zvc. Ro:rwfo1eczyło t<> be" ł · · · ta i spn:edać • . Po d~ym wysiłku uda 
~~~ów zapobiegania jej. Przez analogję I V•lYQ:1~dałby g~vby ludz:t; "zdaw:-~i sr::hl~ '>tinls'·~e"'o wofoicę. kt&ry zaczitł s7J.:noi„ a ~~mct:asem juł w drO<hia 'do Lidy towa ło gię otworzyć tajemniczo. wtalizę, w kt4 
do osoy, tyfusu Jtp. projektowane jest spo ' ~nrawę 7e. S\':o:ch .wł2:nosc1 um1rdo\\'ych. nę. ~ętnie SD'CJt°lada}ącą na świat, nie" żysz podr6ży wtt.ijernnicsrył ją w swój ,,pil rej 1.cżała czworokątna śkny'nka dość dni& 
rv\dzanle szczep!onkl. przedwparaliżo- \Vpra'A-tlzie w1ęce1 wo~~zas b"!oby tr<-'~ h:rl~l." ('kładef ba!em. ny 1nteree". i har'dro ci~ka. ' 
wej ze krwi dz1ed dotkniętych ta chorobą garzv, i:ońców i rribotn!ków tłubcvch n~ , \Vreszde zauważył to nosterunkowy, Okazało się iZ łn.teru ten polegał na Z najwiękuą ostroin~cią Matykańs.ka 
ponieważ jecl~1ak istnieją trudności, w u„ S7 osie hmi"nte., ale wy~złoby ~o sn_;łecze~ ktćr~r ~\rofo1cv m1seł. protofół. tcm, i~ musi.al .on zabrać do Wanz~wy o~orzy~ skrzynię l. .„ ku M\"emu prze:de 
'7ysbniu tei kn"1 nawet za opłi1.tą, magi I !'.·tWt!. ~a 7~:·ovn".: _ram na „~zyt"~ -a. o~! ~ad Grocłz~_I slrnzał St~~~~ł"wa Po-I !knymę MWJe1'.tJą~ą n'lu .z~ast złota znal~zła. • • 6 dn.zybh 
11trat uchwalił obniżyć do połowy opłaty I 7mme1szylmy karlr„ „mecfocr-"l0:."'1ch ~trzyf.skiego na 40 złotych lub 8 dni are• zloto 1 brylani·ik' ó 'clal ·:...:· ~-anudlen~;~o~~h .• ~iasr~ank.a ':ncJ 
~zo]talne tym chorvm cd których p:Jl:te l~an,.Jvrf 1tów r.a wi~I'de --tanow~sf;:i,. Przy szł:u. W trak~ie .ro~oiwyd boeo nh .ałw d~0! ~ a 1 My ban!lhłieJ t a ece nieo 

- • ' , A • 1 ' ·C • 'h tn..,~ l) 1 " · C •..n J' • r: d • do zrozunuema, ze g y y zee 01 a po pe wana, że wy uc a 
Pna h~dzie krew dh celow ]er.zmc7'.ych. "'m rr"ZKO T'Pr••· "r'r T" .r · lK ę"7t~ z:i· zy aila zame<-7f'n~"O rnnia oę zie . k „ · , kP?'1'.rn~ d Wa~ tY -ym SniiecL·-

• ,_. • •• , , A • • 1M•• 1 (! 'd „ k ł 11 b t d i f I, . ·') mię ryzv a przew1emenia 8 ~-J-• o • Spazm.<L c„,„ '""'"'"' . 
Chodn tu o taK m1mm~lne 1losc1 trw1, ', "onv, g v. osta!l.1e • "~~a c 1 c , 7- o ostateczną sa.tys a ;:c1a. .• 11znwy, .mog1ahv dob~ nrobU. Propo.tyc,\•1 lct6ry wzmógł eię j·eueze bardziej, kfic:d) 
ie w żadnym wypadku u1emnych dla cho tcieD,as~, a tab meudo"mtel!gent uwaia, J erzu Krzec~1 była kuszącą i Matykańska ni.ie mogła się przeczytała znalezionł na dnte „drogocen 
rego skutków mieć to n~c może. jt'>j oprzeć. Wysłuchawszy więc nieznajome nej'' skrzyni ktartkę z takim to aforyzmemr 
„ • • • V0Jon1ia na uso'w w • ·e • • d k. <YO oswfa'dczyła, że zgadm się na propozy- „Lublę oszukiwać ludzi mądrych". 

M.lnister~ł\'{O skarbu przyznało ma<r~" n. ~ g w1ęz1 Dl U s1era z iem. ~i~. on 1.:aŚ może jej zaufać poof~wai je6t ko l\btyliań&k~ zr<>1Jtmiial~ Ze Zo@tała 06'%U 

stratowi tvtułe-m dodatkowej pożyczki 480 Oryginalna demonsłraneja komunisłó,v. Li~tą sprytną i w pole nie da &tę łatwo wy kana w spoeóh dowcipny i ł2 OAZttSt pr6cz. 
tvsiery złotych na wykończenie budowy z W d wieźć. pl.cniędzy nie zapom!riał i o jej złotym si:e 
r~o~ćiw dre.·wn, ianych na 'A. n,nopolu i na Szar'~rdsozianw'f.,l."'Z01.nen°1?aza:51.era'd.,.,1_1e- iż ,założyli w więzieniu koloni~ nag-i Po pnyjeźdr.ie 'do Lidy zatrzynmlt mę ~rku. Za pożyczone od majomych pienią 
I, 1 N '!\'__ 1 k d d ' „ .,., uK stow i nie będą. korzystali z ubrań w hotelu „Da,grnara". Z hotelu nieznajo d7.e przyjechała do Wilna i zameldowab ~~ e. a J-UlllOp© u wy 'Onczono otę <J'O na(J'l,e oz· yw1'ł si·,,. i zarecl1·otał k .... o' r t lk d ·t ? · k uk • 

łk " ' 1 • et 1" "' "' o..L e są. Y O prz.esq. em z,g-Ill CJ my wysłał depeszę do Wilna, skąd według o swej reskapadzie policji tóra poez U)~ 
c:a ow1C1e ""!az z o_~:a owamem ze;vn„ rz śmiechem, przyprawia@c w osłupie" burżuazji. jiqi:o Mów miała być nade;;runa skrzynka. ohemie pomyf!łowego MZnsta. 
1.1em 36 domow, z ktorych 21 dornow Jest 1nic sędziwe mury, dla których we~ z największym trudem uporano 
Już wewnętrznie otynkowanych. Na ~- s.ołość jest czetnś nie z teg-o świata. sle z zatv.-ardziałyrni na~sa­
końc:zenlu s~ róvmież całknwtci'e roboty Kładli si~ ze śmiechu dozorcy w mi, których truba było pojedyńczo 
w 26 pozostałych domach. Również: osza orzykła<lnei solidarności obok a:resz nosić na rękach do cell 

ka Spa. a.-ą a be 
strzaskała głowę robotnikowi. 

lowane hęd~ zewnątrz 1 otynkowane we" towanych, a nawet sam naczdnik Na znak protestu polityczni u-
wnątrz 54 domy na Kole, co nastąpi w . . rozchmu~zył i;narsa. rza.dzili g-łodówkę. 

Ze Lwowa donoszą.: podtrz-,mania dachu:. Przv lCołorwro 
Nieszcz,eśliwy wypadek,= wyaa- de • aieci byli robotnicy: Aleksan­

rzył się podczas budowy, jaka przt- der ~ochmurskl Bronisław GrndO'W. 
prowadza się obecnie na 1!1. Ob~r- s:kl., orarz Tan Peczerek (Og-órk.o-

dmgi'ei połowit' paźdz!ernik'a i pierwszej 
1
1 ochoczo zagrzmiał a.z zadrzały kra . Okoliczin.ość ta była poanoszona 

połowie ~lstopada. • • • ty. . _ , • iaiko jeden z dowod6w w rozpatywa 
Władze adrnfoistrar.vine poleciły funk Była ~o, ~~ra sp~·c-eru, z ktore1 .nvm obecnie. przez są.cl okręg-owy 

cionarjuszom Policii Pań~twowei n!A.do- g-rupa ł więzrnow pol~tycz!lych sko- procesie przeciw ,g-rupie 10-ciu osób, 
r~szczanie do handlu ullcznego onałe>n, rzysta a w ~~n sposC!b· Iz wy~kocz'l oskarżonych o nal·eżenie do partii 

1. yńskiei 7. wa t;). - . . a 
„ Pod kierunkiem lnZ. Czesława W C1;3.Sle win<lowanta belek o 

• 1 A • 1• N' .J ła na n.ndworze 1ak 1e<len maz .... na komun· 1·styc..,....,e1• JaKo zameczyszcza1;icego u 1ce 1e, uo- O"olasa..,.'v - ..,,„ • 
d ł h h d ' Teden z obrońców adw. I!!nacy ty<'zv to osta"iw opa u z urtowyc 1 e" \V !oo 1 , b" d i{ d • l::;' 

tali-:~nych składów dostarczanego do d. o· mi· ""s;ci· ssq,
1
} odnd f!1ał kub_

1
vn u, b g: z:e ctting-er w swe i mowie podniósł o-

Pilasza, zamieszkałeg-o 'Przy ul. Pic g-Óry iedna z nich wysun~ła si~ z 
karskiej r~. pracowali robotnicy na uchwytu. a z.aci:e-piws:zy o• .:wysta· 
nadbudowa. III pietra. W tym celu ią.cq, deskę 
przy pomocy ko!owr.otu windowali spadła na OOł. , , . - r-• _ ._, " .,., z1 o ęcv:. za rzmia koliczność, iż zag-ranicą. kolon i:e na-

mow. • • • ły Żywiołowe piski wstydu. g-istów 
na g-órę metrowe belki, służą.ce do N astepstwa tego były straszne. 

B-elka spada fa:c, trafiła w g-łowę .T ó­
• .• , , ~ N acz,elnik _poleci! niezwłocznie nie sa, rzadkościa, 

~ormsi-nat RząClu ~Ciał w ci.:1gu wpędzić nag-usów do cel, ale polity- ą. iednak ni•e stanowi to dowoau 
1":1"ze~nia 122 nowe pr~wa 71wdv (w, He;P czni _stant"li murem i oświadczyli, że orzynależności do organizacji WY" 
mu 144). Od 1 5tvczma rb. do 1 pnd7 1er za n 1c nie pozwolą. odebrać sobie wroto\vei. 
..,Jka wyd"no 1207, n o~ólem udz'ie!ono swobody. Sad oskarżonych~ unie.winnił z 
dot~d w Warszawie 30.216 pra'\\~ jazdy. Naczelnikowi wvhsnlll 1.c>"ialnie, braku dostatecznych dmvodów. 

W yzina wcy •ery przedhistorycz­
ne i bedą. mog-lł swobodnie wvnal·eźć 
sobie teraz zamknięty podwórzec. w 
którym nikt im nie przeszkodzi, 
hasać na chłodnym wie.trze. 

HENRI FALK. - I nie wstydzisz się s.wego lenistwa? dełko dobrych papierosów, wyją.I r<Yt.ę z silne wyrażenie„. Lecz prawdą jest. 7.e lllie 

W • - Nie. mój drogi. wazonu i wsunął ją do butonierM. Wkof1- od:znaczasz się zbytnią szczodrością.„. UJ asze . - Mężczyzna Siześćdziesięcioletni jest cu, błogo ulokowany w wygodnsm fo.. R<>bcrt zamyślił się: 
_ Czy pain Robert jest w domu? jesz.cze w slle wieku. telu, puścił w ruch gramofon, gdy klucz - Ciekawe, skąd zdobyłem poCfobn.ą. 

, - N1e1 
proszę pana. - O, tak, mój kocliany: sz<ieyt doj- zgrzytnął w zamku drzwi wejściowych, opinj<:?.„ Ludzie za.ws:'l;e imają się kra.ii. 

_ Jestem jego wujem. Wujem Wile· rzałości z przymieszką zgnili:miy, i wszedł Robert. cowJch pojęć: albo dziurawy worek -
,_ - A bezczynność nie nudzi ciecie? - Ja;k się masz, chlonr-re <h-ogi ! albo &kmiera ..• Wuju Wiktorze! l'Vrem. 1 ~ 

Pamiętam wielmożnego pana. - Wprost przeciW'tlie, mój chłopcze, Przechodziłem tędy, więc... - Siostrzeńcze Robercie! 
- Kiedy m·óci? bawi mnie. Jadam w restauracji, bez - '\-Vięc postaraj się wziąć nogi za - Posłuchaj! Raz jeden przynajmn}ej 
- Nie wiem, proszę pana. pośvieehu, chodzę 11,a wyścigi. do kina, pas. I żwawo.„ Oczekuję wizyty. przydać mi się możcs?.„ 
Słuzą,ca Leonja wiedziała bar<l>zo do- przyglądam się w;ystawom s1dc:powym, - Aha! ~ rzekł wujaszek, zmru. - O! radości! Lek łzy szczęścia!. •• 

brze, że pan jej wróci za pół godziny, nie1mym kobie1 om i pomni?mm Paryża. żywszy oko.„ Pojmuję: kwiaty wyboro" - Nie wiem, jak'.m spo~ohem dosz.ło 
lecz raz na zawsze otn:yrnała od niego które są - jale wiesz - najp:ęlrnieisze we, wino, ciasteczka, przed11ie pap.i.erosy.. do uszu pań Pepeyre, ż.e j.estem skąpy. 
rozka1, o ile będzie to możliwe, nie wpu na świecie„. Dbam o siebie: jestem za- Siostrzeniec mój „puszcza" się„. Wobee tego, że jest to kłamstwo, życzę, 
szezać do mies.7lklania p. Wiktora Lher_ w.sze ~z;rsto i st.ara'1ni~ ubran~, ogGlony, - 11.Iylisz się, - odrzekł Robert su- sobie, by ktoś, znaj~cy mnie do gruntu. 
minois, który w przeciwieństwie' do swe- w św1czvch p-pfi·~ch 1 r fkaw1cZb<'h. hy cho - Nie ,,pu.sz<:zam" się, ale mam za- ':Jrzekionał je o nieE>łUG'Zności te,f pogłos­
go czynnego i oszczędnego siostrzeńca, ci to 7r ;l"l'7.c7~ tl f'r7yr. i0s~o, by rnów;ł IO miar się zaręczyć. ki.„ A więc, gdy ja rozmawiać będę z 
odznaczał się rozrzutnością i upodoba~ j f.obi0: ,.Oto m nd" c~owiek, bardzo u - Słuszn:e, słusznie.„ l\fasz wiek po Dianą, ty zajmij się matką. i ehwal mnie 
niem do prómiactwa. W gruncie rz~zy czy111nv dla wuj,, szka !" temu. A z kim, czy wolno wiedzieć? we właściwym kienmlrn„. 
brł dobrym, nawet bardzo dobr;\"Tll - CT,~·iżdżę nn 1 o, co 0 mnie mówią.! -· Z córką wdowy po naszym głów- - ·Ziroda: wvchwa' ć będę twoją 
czlowiekiem, lecz wróżki w kołysce .ie- - B:inizo n{rc;fosznie. m<Sj Robercie. ny:m akc,ionarjus:m, p. D;ana Pepeyre. I Wf.l~_;niałomyślność, szczodrość, rozrzut-
8Zcze obdarzyły g-o nieumiejętnością !i Na1c;'.;' dh;ić o dol1;,·:/- opin.ie. na nią właśnie czekam. Chce zobaiczye nosc. 
czenia się z wydatkami. To też, jako - Pami~t:ij pr7.·e-dcwszy:;ik"em 0 włas mQje mieszkanie„„ -- ])Q~Ć! do..~ć! Tsilfo nfo urzesadzaj '. 
cz~tJ1.·•iek 11ie'ionaty i bezczJ!IlnY. wkrótce nej ! - Oczywiście! _ rzekł wuj i znowu - Och! bądź spokojny. T,\·Ie tylko, 
roztrwonił swój niewielki mająt~k. ode_ T.; :i bvł w przvbliżeniu stały ton mrugnął okiem, _ Rozum;em ! co trzeba. 
bran}- w S'J)aciku po rodzicach. Zrujno- r0zmów pomiędzy s~ostrzc11 cem a wu. - Nic nie rozumiesz! Diaina jest - Uwaga l Dznvonel{.„ 
wanv rlo<:zczętnie, nie pomyślał o zara- jcrri. przyzVl"Oitą panną i J.)rzyjdzie mnie od • • • 
b:aniu 1),011;"-tlzv. lecz uzn~l za stosow- n111~ łr ..,.o ln r7"h~w w11 ~ <."""'°t1:. ni:i . wiedzić w t.owarzyst~·~e matki. Gdy weSilły panie Pepeyre _ matka 
ne w ~c;oc,ób semeczny ,,11abj<0rać" n.a po '"~ 7Y <-fwp "ł11 "'"e 7'0<l hro0.e. r"l '""'"fłł: - ~ .wt~, szczęs!1wy łotrze, odch~- z rorką _ rozpoczął się zwykły świato­
!:n~r.ki p.rzvjaciół i 711ajomvch. Orzywi. - 7 ... t..z•-n1an1 <: ; ~ ieh ·1·1\\. 7„ „7~1rn 111 . c1lzę. \\, stąri1rnm, z resztą, tylko na. chwi-1 wv g·,var. Robert p.rl~sta.wn wuja. P. 
~~ie, n T1~.e licwc 

7
l'c)'{Hnv., l~;óq. natm<tl- _ ., ---::_ . p,„:>'~'1<'"" 0'101 nie d1-n-'·1·.:'mni2 - ę: b~ zapH~ć ciebi€, czy n.ie masz stu l Wikt?r _ czlow:ck jeszcze p-rzystojl!ly t 

nie „ >cr;if pr..edewn;\ st.k1en:. . •a ~ ' 1. "'n r:i . 1 fi ankow zbęc.nych przy sobie.„ Zapom- urnieJa<:y zabawi~ panie _ wywarł jak 
Ol6i rnctz ·na !f'~ h yfa ni~lierna, a I zost:miła go samego w małym sa 

1

. niałem portfel w domu„. najlepSzf! wrażc>nif'. Korzystając z chwi 
Rąhcrl. h·ł n:ubl17;:i;vm . k~"'w1nm P. j loniku. Ku wielkiemu zdziwieniu wuja Wikto li, gody Robert z~j:) Dianę kolekcją sta. 
Wiktom '1'.'Nl Mtit~1 11od.:~w1?~ S7r:_c- 1 r:2.rcm~·c.? Lc_nnia hda w, fed zie. 

1 
ra, s~ostn~nicc jego nie odmówił mu z rych snychów, p, Wi1<:tor rozpoczął dy-

r?:; ');i:ri;ił ."~. nracv s1?~:;1r„~:i. Bvł d'.1 ,~ - 1 B0':''1~m \ H1.1 \VJktol· mfll azl snd · na I krzyk;~m, Jak zwykle„. Patrzył na nieg-o I tyrambv w cze~ć sioi::trz~c~: 
n\· /" -~' 'a · 1 P'~ na "' ~' inem c;t:m0~1 1"< ~1 z >'1; rzal':u : .0 '1ki·vł w :z ~fc" l " (0. li<' w milcze.n~u. zacisn~ws.zy usta. ''ra.:oticu - Ch!o~;iicc prze111ił:v! <.fos1{ona1e W°Y" 
1.v wi:1kn'Yl h"~1 {:1 w t.-.Jt ml1'1<fom w c1' ,'' · 1 ;v na 1 11

1
nirh e ci<!sł rn. W t. c H"l'' r.hł w. za~ytał ~o nngle : chowanv, szczodrv dla h~edaków ... 

I v..·:·r• <> "'"3. 00 nic~o ,.,...:ri.7 fó n{lW~ s;"1 I oi·e Pr7C' :<ą~l-{', Z'lr lnł fJC "'.1<lto 1 iewiC'I- - Powiedz mi prosze.„ Czy to praw · - Naprawde? Nirrdyb ·m teo-o nie po-
~~< P'I. ~.,., "'"7. frw;~' ~<:c• . 7ł· ""7 ' :i . T'n. ka p<!~z1-n. 71w·c·aj:'"~ no• y ·:·J.w:.:t , da, i (' uc~1odzę za. skąpca? mvślała: ma onlni . sknen ... A jl\ chcfa · 
!'""''"" ~ T? r 1'<> rt i-.„,„, .,. " I ~7f'7~r ' "?e • c11°t I " ' 0 "'C T' ' "' ''"'ł" · ?r~ ·ł O' I . \ \V - \ U 'J , d . . . l b • · ~ ' . ~ ~ . . . ,_ ·· 1 · .,, - I - ~ 1.-. , · ·" „ _· ·, 't. ). '.o <;') J1e, a w1asny llJ .v 1 {tor On';)ow;e ział o.strozn1e: , a, vm, żeby c6nm moJa wYdawal'a od. 
n11:: udzie .ał rad, n1z banl,a1-0tow. Zi OZ). ł na 1ci:ro m1cJsce ; otworzył nu· _ H.m„. hm„. Slrnuiec _ ło mn7.e za setki sweiro no.<;-am ••• 

zef a . Pec.zereka, liczą.ceg-p lat 261 tak, że mózg wytrysną! na bmk i 
nie.szczęśliwy poniósł 'śmierć na 
miejscu . 

Peczere.K osierociił zonę i awo.jq 
dzieci. 

- Bardzo słuSZ!D.e żądanie t Ale niech 
pani będzie spokojna: znam. z&allego 
wujaszka. , który pod wzgLędem udzieli 
mu najlepszych rad„. 

- Ba.rdzo uprzejmie ~ strony pana! 
- Bagatelka, ',Proszę pani. To m6J j~~ 

d;yny krewny i zapiszę mu WS'ZyBtko, ·co 
mam ... 

- A' f.akT I 

- Chyba, ł,e majdię Jeszc~ upragnio· 
ną bratnią duszę ł $8.m się <nenię. 

-A tak? 
Pani Pepe~:re był& zaohwyrona wuJooi 

Wiktorem. • • • 
Dw.a tygodnie p6tniej Di.am.a nie był:! 

jeszeze zdecydowana, <!!Ly pr2yjmie O· 
świadczyny Roberta. N.atomi36t p. Pe­
peyre zawiadomiła znaj ornych o za.ręczy. 
n.ach swych z p, Wiktorem Lhenninois. 
Sposób, w jaki m6wił o siostrzeńcu, do­
wiódł bogatej wdowie, że posia<la.ł złote 
serce i wzniosłą dusizę„. Nie mówtą.c o 
tern., że ujął ją swoją wspaniałą postawą 
byłego kawalerzy~ty. 

Oto jakim Si)osooem wuiaszek zrobił 
dobr~ :r>artJę, podezas gdy Robert osiadł 
na piasku. 

Krążą jednilie w ostatnicłi' czasach 
pogłoski. !!e Diana poślubi Ro'berta, fl<'· 
n'eważ uważa, ~e potrzebna j.est inter · 
wencja omczędnego zięcia wobec leśCio­
wej, która „pod wpływem &ta:reg-o g-i~o" 
lo" popełnia ni~ychane tetaleństwa., trwo 
niąc pieniądze. 
. Niekiedy w z<lenerwowaniu Dfana PY· 
ta n~ri~zonego: 

- Co tet przvszfo cI do głowy prze-a 
sfaw;c iro mamie? 

A Robert <"1dpowia&. z ~owa.niem: 
- . Przy.in:ij~. że !robił-em to niepo· 

tr.zebnie.„ Ale zawsze kieruip, się serrern, 
Tłwn. L. M. 



.. 
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Isohollo bieżni. Zycie ekonomiczne. . -:SPO R T.--.... NOTOWANIA ZLOTEGO ZAGRANICA. [ na warszawskiej 
K usociflakl rozpoczął już trening. 

a czyliśmy 27 razy. Jak nam komunikują start slynnegc 
biegacza fiń~kiego, 1lsohollo, w Polsce 
jest już zapewniony. Isohollo jest obec­
nie najlepszym bodaj długodystansow­
cem fińskim i na igraysikach olimpijskich 
z.a.jął pierwsze miejsce w biegu na 3 kim. 
z prz~odami, zaś w biegu 10 km. po 
zaciętej walce przegrał o kilkanaście 
tylko metrów z Kusocińskim. 

Londyn, (za złoty 1 ft. st.) z.aimk. - 30.7'5. 
nie Legji przyczem drugi dzień zawo- Fraga. wpłaty na Warszawę (za 100 złotych) 

Bilans lekkoatletów w sp o tkaniach międzynarodowych. 
dów połączony zostanie z meczem ligo- . 3i7.30-.H9.30. Wiedeń, zloty czeiki - 79„ł!-­
wym Warszawianka _ 22 p. p. "19.79. l>a.nkn. - 79.15-79.75, Zurych, zloty (w 

Pozatem odbędzie się kilka cieka. :oo złotych) zamkn. - 58.00, Berlin, złoty (z~ 
wy eh konkurencyj lekkoatletycznych z u- :oo zrotych) noty większe - 47.05-47.4.5 
działem Trojanowskiego, Pławczyka, Ma- wplaty 11a Warszawę 47.17 i pół - 47.37 I pól 
szews.kiiego, Kuźmickiego i in. Możliwe na Katow1ce 47.17 i Pół - 47.37 i pół. na Poz· 
jest także, że weźmie udział w zawodach nań 47.17 I Pól - 47.37 i pól. Gdańsk, złoty (z:. 
Walasiewicz6wna, 0 ile w przyszłym ty~ 100 złotych) 57.50-57.61, telegrali1C"Z1ne wpłaty 

Z powo_du przyg-otowań przed- zaś indywidualnie na1w1ecej zwy­
olimpiiskich i wyjazdu do Los An- ciestw odniósł Kusociński 24, Ko­
g-eles lekkoatleci nasi nierozgrywa strze.wsrki - 13, Sikorski - l l, Pet 

li me.czów międzypaństwowych w kiewicz - Q, Heliasz - 8, Sze-
dą,gu cakg-o naich, Baran II, Adamczak pp 6, Bi 

długiego sezonu. niakowski - _i;, Freyer, Maszew- Isohollo ma startować w Warszawie 
Zaleg-łości te odrobili dopiero teraz ski, Nowqsielski - po 4. W skład 
walczą.c w ciag-u ośmiu dni z trze- reprezentacyj wchodziło o,g-ółem ~'J 
ma przeciwnikami pokolei, z re2ul- zawodników. Naiczęśdei barw Pol­
tatcm - .iak wi.emy -. mizernym: ~ki bron~ł Kostrzewski - 19, Tro-

dwa razy, 
a mianowicie 15 b. m. o godz. 15 w bie. 
gu na 2 mile amgielskie, a 16 b. m. o godz. 
14 w biegu na 5 Jan. 

godniu ua Warszawę 57.~--57.59. 
zdąży przyjechać do Polski. Par~ż. Il P~idzie~nika. Londyn 87.91, Nowy 

Start Walasiewicz6wny byłby wielką J.ork 2::>.44 poi. \\lochy 130.30, Szwaj ca rj2 

sensacją. Przeciwnikiem Isoholla będzie 4~2· 25· 
BAWEŁNA. 

Vv na1lepsze1 formie w czasie 1anowsk1 I - 17, SLkorski - 16, 
tournee zwłaszcza w iludape.szde, Adamczak i Kusociński - l.1. Sze­
byli Maszewski, P!awczvk, Kus.o- na ich i Hel iasz - 14, Biniakowski, 
ciński, Sznaider oraz Kluk na me- Nowak - 1~„ Ceizik, Baran, Ma-

Zawody rozegrane zostaną n.a stadjo 
Knsoeiński, kt6ry po tygodniowym odpo. 

I czyinku, ro'Zlpoczął intensywny trening. 

Wyklęta drużyna. 

Nowy Jork, J I października. Loco fi.65, 
r1aździerruk 6.39, listopad 6.51, grudzień 6.56 

Nowy Orlean, 11 października. Loco 6.55 
październik 6.44, &ll'udizień 6.55. 

czu z Austri:i- szewski - p.o 1 1, Weiss - 10 i t.d. 
Bez s1pecialny·ch odchyleń for:·1 v Kobie'Ca reprezentacia rozeg-rała 

Skutki jednego wystąpienia, 
Warszawskie okręgowe kolegjum sę 

dziów piłki nożnej postanowiło zerwać 
wszelkie stosunki z RKS Gwiazdą. Po­
wodem tak ostrego kroku byto utrzy­
mane w niewłaściwej formie wystąpie­
r ie przedstawiciela Gwia~dv 

·wobec rzucenia klątwv na Gwiaz­
dę, żaden z sędziów warszawskich nie 
może prowadzić zawodów piłkarskich· 
w którvch występuje wyklęta druży­
na. 

LiverPool, 11 patdziernika, Loco 5.55, ł!­
s1opad 5.26, grudzień 5,24. 

walczy li: Biniakowski, Kuź11 14 razy wtem 7 w kra iu i 7 zaj~Tani 
(tra.che słabszv z Au1?trją. ), Ha,. ca wyg-rvwaj4c 6, a orzcg-rywajq.c 
hk, Kostrzewski, Mikrut. N owosiel 8 razy. Reprezentantki nasze odnio 

Egipska, 11 października. Loco 8.05, pa.t· 
dziernik 7.&l, Li:stoixtd 7.67. 

ski (na ile.pszv z Austria) i Nie- słv 66 zwvclestw 
miec. Najsłabiej prezentowali si~ a naiwiecei Walasic~iczówna - Zakaz ohowiazuje aż do odwołania \ł/aluty dewizy i akie 
przez całv czas sprinterzv. 14 Konopacka - ro Schabińska i 

~o, spotkaniach tych zestawienie M~nteuflówna - po -~' Jasieńska -
wvniko·w rozeg-yanvch p~zez na- 4, Krajewska i Breuerówna - po 
szvcl; lcl_.:-koatktow. spotkan przed- ~. Sztafety wvg-rały 6 razy. Starto­
stawia się na-;teoniaco: od r. 1922 wato og-ółem 41 zaw.odniczek, a naj 

"" walnem zebraniu WOZPN. MOCNlEJSZI! OBROTY DEWIZAMI. 

P I- ą j k )• • Z ebran.ie gi.eldy Diooiężnej miało przebieg 
b. spokojny, ogólne rozrr.iary obmtów były 

RemJsowy wyn·k meczu ping· pongowego. nmAcisze niż zwykle. 
Dwie 

. Zwyżkowa ksztaltowaly s!ę w dalszym clą-
Rozegrany został w lok•.llu ZPMP „Orlę" JąCO: Ą " 1:l' dew:zy holerndcrska i szw~jcarska. Pierw· walczyliśmy 27 razy: więcci Schabińska - IZ, Konopac-

<) razv w kra Jll, a 18 zagTanic<;t; wy- i Orłowska - po C), Freiwaldówna 
~raliśnw IZ razy, a przcg-raliśmv - 8, Kilosówna - 7. Breuerówna 
I .~. Zawodnicv nasi zwvciężvli 1;;9 - 6. Waisówna, fanowska i Jasief1 
razy, a mianowicie sztafety zr razy, ska - po !). 

koło n.~·e, mecz ping - pongowy między l) Soc1k - „J a nek TUR. 21 : 19; ~za z n;ch po<l.ndbsla się 0 IO gir. na JOO flore-
cłrnżyuą l!Ospo<larzy a kołami im. St. Wor 21 :19; = 2:0; 2) Kredo-Wegner TUR. :lach hole!iderskich druga 0 8 g 100 f _ 

O "1·13· 19·21· - l·l- 3) Tl k" P· . . ' r. na ran cella L M. TUR. • · ' • ·, , - · ' „ 0 e - a· 1 kach szwaJcaxskich. Dewiza na Paryż była 
zakończany reznltatem 5 :5. wfowsk1 1 UR. 21: 11; 15 :21; ::;= 1: l; vokolwiek słabsza; zniżka wyllliosla ok. o.s 

Najfopsi w „Orlęciu": Socik, Podleśny, 4) Podl.:9ny-Wiśniewski TUR. 21: 18; ~:r. na 100 frankach fraincuskich. Londyn <Jraz 
1r!1) ~ ~ b1· err:.e udz1-~1 '\Tłodarczyk i „Tolek", w TUR-ze: „Ko 12:21; - 1:1; 5) Włodarczyk-„Kostek" I t\owy fork - czek i kabel J)(JZOStaty bez z.mia· ..ft6""0 ~ ~ ~ ~ stek", Pawłowaki, Wifoiewski i Wiegner. Po TUR. 19:31; 19:21; = 0:2. i.y. 

w rotrotn 1czyćh mistrzo9twach Eur o;>y. szcz·ególne partje przedsta·w~•.tją się n~stępu I ----
W ub. niedz:elę rozpoczęły się zawo miała możność rozegrania szeregu PAPIERY PROCENTOWE PAŃSTWOWE 

dEy pH!::arsrkie_ o rob~_tnicze mdist1ł~ostwa ciekawych SJ>'Otkań, Sport '-V kilku slo"7ach. \V d7-l::zp~:y'AŻ:ilE UT~ZYM,ANE: ( 
uropy. an~twa, 1.1iorące u zia w za- pozatem do Polski przy jadą. reprezenta ~- cz ' premiowyc 1 za1·0 ereso-

wodach zostały pvdzielone cjie Austrji, Niemiec, Węgier i Czecho- I (--) W związku z fina!ami o mlstrzo bee krótszych dni, W'.·Zystkie mecze l'igo- '~~irl-e było diJść duże:; 3 .proic. Pożyczkę Budo-
. .na 3 .grupy. . . słowacji. Pierwszym przeciwnikiem Pol- :;two Polski w szczyp!orn:aku, które odby we beda sie rozpoczvnać o tej 0 odzinie. I "l:ną oraiz; 4 proc. Poz.ycz~ ę . Inwestycyjna, 

\V p1erw<>ze1 o-r~1ą SzwaJcar3a Fran- !'>k ' beda N' p h d' I p Ob ·d ·. ' I . · (t."' • 1 za upywaoo po cenach 1111 ezm1c11J1011ych. 4 proc. 
j ' . . -. <> u. , ' , t • • . " iemcy. . ewnym an i~apem ły się w sohotę i niedz'ielę w ozn::miu. u ru7vnom za ezy na wynnrn, spec) a. Pożyczka D0larowa nruw rniast była droż,za , 

c a, Be1gJa i Ih:landJ3. dla na.:; 1est fakt ze mecz odbedz1e się LKS ł · , lb ;- • , C 'A • • ·- • • k dy • -\""! dr?giej ~Tupie wa.lezą. Danja, 1';or_ w Polsce na na~zym, terenie. - Polsikia n;.a za ozyc ~atest, ~, ~\\ie:U wy- me zas racoVJI naJPowazme1sze1 an 50 gr. na sztuce. 
':egj3, FmlandJa, Łotwa, Estonja i Szwe przygotowuje sie do tego mecZIU bar. 

1 
zna;-zem przez,~?-""·~ ~ędz10w1e .n.e pn.~ datce do tytułu m;strza. LKS wystapi w 1 W dziale in111 yeh oaiv1crow procentowych 

CJa. . , . dzo sta.rannie. Skład reprezentacji zo · byli a, Poznar.sKJ z wiąze~ wyznaczy. swy.~ nor~alnym skł.adzie. za~ skład. Cra- 1 1'.r~ewa i.al . na.strój utrn ma~v, 5 proc. Po7.y: 
• Do trzecieJ . gruny nalezą: . I'oh~a, stanie ustalony po finałowyeh roz~ryw- członko~ ~ZS. Protest mema ~'I.ans u- cov1i b~dve Mstepu)ą('y: Otfm'.)wsl.;1, Pa i nka Kol~ww.i, 6 proc. l'ozyczka Dolarowa, , 

Niemcy, A ustna, CzechosJ.ow<tcJa i V1 ę- kach 0 robotnicze mistrzostwo Polski. względmema. jąk, Lasota, Mvsiak, Chm~-iński. S ·ie~- ' µroc Poz~·czka 5rnbifilacy.ina, IO proc. Pożr· 
gry, które się odbe.da. w Kato"'i'cach. (-)•W ostatnim roku sport sz~rmier • r SperlA ('i ·zrw"ki Malczvk Zie- czka Kolciowa oraz; listy i ohl"!racjc !Jamkó\\ 

}' " ~::k- , Km~." -k> p"· ' L,KS-. pań~twowrch zmian kllr~owych nic wykaza· 
n w• J 1t N C „ db 1 , • k . · d , l .r - ;, „i oi.:. ozycz a 01rn crs:nna obnlzyla się 

• . ol~ka zat.em znala_zła. .się w naJsil- . Pi"rw.szy mecz, rozegrany w Drez-1 czv_ poczv. n'ił w naszem mle~cie zm1c.zne •- s 1. : umm L roc.z meczu • '" - „. . p · k K . . . · ·. 
l! 1;~. grupie, w c oreJ niema prawie n1e pomi.-xlzy ie. mcami a Aust.r.lą za. postepy. Istnieja trzy kluby posiadaiace .racov a o -;ozie s1e w ra1u w Il'e zie~ u o.so proc. 

fadnych sza?& :ia nvycięstwo. Dzięki koń czyt .się. zwvciestwem Aw;trji 1:0 zesp;ły szermiei:cze, ·a m!ai{owicie \'\IKS, ri7. pięć n,.,5tpnującw·l1 meczów li'gowvch: 
jednak ~działowt w rozg-rywkach, :re_ (l:O). Widzow 30.000. I ŁvS · PKS W 1- t "d A db d • 'Va1·szaw ianka- 22 pp. w Warszawie I MALY POPYT NA LISTY ZASTAWNE. prezentacJa robotnicza Polski ł>ędzte .1..... i . . is op~ z1: o ę '1 s1~ 

pierwsze mistrzostwa szermiercze ł odz1 0arba·-„~~ -· Pol,.,nia ~ K r;ikowie, <>·n . Dz:i.a l prn-:a~nych ?apierów lokacyjnych ce-

B rak J• e d De g O d • I (drn7ynowe). przyczem oćbęd~ się wali.i „ - W71sła we Lwowie, Warta - Po„ t11Clwat nastroi s.pokoi:ny. Do oficialnych noto-. PO p ~ SU • • • I na florety, szable I szpady. M1strz drnżv- •Toń ,.. P07ri„n1" I Ruch -Le~ia w W:Cl wań doszro 3-ma gatunkami paipioerów. 4 proc. 
Sprawa (z;lrnych komplikuje s~ę. now.y Łodzi weźmi.e. ud~ictł w z'lwo.dac11 ' .:'rłi Ha.irl1 •

1;::-ch. I L!sty Zastawne Tow. Kred. Ziem. Warsz. osta1 
d h P I k kt , db d ( _) Po rr"~C. 711 Pol~ka - .A:11~tr1'a ',i:o noto1wane w _dniu li. 9 .. b. r. obniżyły się c Jak 8ię dow1·ad · . ł Ą - • • 1 C 1 ruzvnowyc 'O !' 1, ore o e a si.; n .1 50 P 0 4 1 -r L 

UJcmy, znana sprawa ullu wy aRia s1e sprawa wn1osKu ::.•.m1yc 1 o · l k ł W - , db } „ J h kl b U , T '" r c., PO proc. isty Zastaw,..e Ziem 
ty przez Czarnych punktów ligowych - zwołahie n.a.di • l ooczat m ro ·u P"ZVSZ e!!.O W arszaw1e. ~" ;: b~ęJ,'!' sa ar' , ł u u k·: mon; ou- 1 Warsz. z.a kupy w ano {)() ccrnic utrzy~iane, ~ 

k tek r ż wycznJne1to wa ucgo zgrom a , • ( ) p. Id b" . u ' Tc~ ·in " 1 m~ "" ,1et z lh:!W\ .em 1erowntdwa, proc. Listy Zastawne m \\I k r :WS u a ery urkowskiego niie została dzenia. Wniosek ten poparły dotychc,__1_18 ·.-:. d l~Y u .ie k" . mon; -~1 ·~ rl Al , • 1_ , , • arszawy zys a :i. 
Jeszcze defini'tywnie załatwiona. Oto wy cztery kluby, a więc brak jeszczi~ jedne powst~1ą w1e nowe s~- CJ':: gier soorto· 7"1WO m.rnw J 7~nrn~z0nvn .-rosn. urn.- (1.?.ó proc. 
dział gier i dvsc. PZPN. stoi nadal na sta- go podpisu. Ale, w myśl prz.epjsów, spra wych l pły\;a:ka. S ·:kqa gier sp~rtc;.vycl; ..lzo„y przez ŁO?B. W~r6d nie7.wykle : W grupie prowtincjonalnej nie zawarto tran. 
nowisku, Żd Cz•.irni wa dy~cyplinarna, 0 ile przeszła Już przez rrzp?czr.ła JUZ systematv,cz.ne trem.ng1, zas rerclecznPiro n<-lstroju zo~tał:v wygłoszone 1 iakcyj kwalifikujących się do notowań. 

strac1li 9 pkt.. dwie instancje (wvdzi•.lł f zarząd) tó wo · ~ekq3 nływacka zostanie 'lOTgamzowana nrzemówieni"" i wznie~lone Ucnf' toastv. l 
podczas gdy zarzad ligi zweryfikował tylko góle nic powinna być rozpatrywana. w n"'łbllższym czasie i zima bed?ie tre~ A11str1acv bvl~ nchwvceni goŚcinnem 
1 pkt. &traconych przez Czarnych. Nadto nować w h!1.~e-n~e zgle.r~klm i Beutlera w ·--rzvie~iem w Lnd7i 1 "VV'l'l'llZlli żvi:Z<"n~e AKCJf - UTRZYMANE. 

ł - ~1 • P" d 'k • by naste. pne 'lpotkan'ie Polska - Amtr1,a 1 Dziar .Papierów dywidendowych cecho•wal ~~oaz1. ierwsze wvstepv zawo ni ·nw n t -- k . Do 
TEATR KAME„ALNY h k. · · ' k J ' • „ • db ' · I as roi spo oiny. oliicjaln,·ch notowan' dosz n 111 • nnwou~worzonyc se cy] nRstap1r, w re u mog 0 su~ rowniez o vc w nas7.em mte- . Io "ma , -

., IC ,.,..,_.,, ~ ........ -esz k a.nll-O''""a##. przyszłym. I sc1e. o y go~Cl w 0'JZI zosta prze u· - ak . B L - h - • · p b t ' Ą L _, , ł dł l .... gatunkami akcyj, W grupie baflkoweJ 
, WT IL& a a• ....- · - ' · cl _.. ~ cie anh u PO"!slkicgo by!y tańsze 0 ?5 gr. 

Komedia w 3 alłtach Bernarda Sh awa. (-) W TI"~chnrlząr.~ nied?!elę or!bę- zony i wv.1az oo \V!ednia nastąpił z na sztuce. Z chemiczmych zakupywano Tespy 
Wi „_. ._,_.„ • _, ' dzie ~i~ w ł ndz i n!ezwvklio dekawv mecz dworca Fabrycznego dopiero w godzi- Po kursie niezmieniooy, m. \V "'ru""e metalur<riM 

ll>'flliW\J./;le lllt>AllUfZY tJwue1uza. że Sha.w claka, kt6ra za.grała rol.ę J)atlny Sartorjusz z 1· LKS c ' 7 :· J I na~h n()l')d")ł11cln·o h . I „ V • „ ..... 
llfgdy nie byJł młody. jedna.kie musiai on być widzfęJdem, temperamerntcm i żY'Oiem. Wczu-

1 
l!'.!OWy - r:~rriv·<>. 05tame on ro- 1 , '· , I W..vr · M ne1 za rnpywano N<Jrbliina, który w rorównaniu 

kiedyś bardzo młody, Jeś!ii mó.gl przed kilku- l~ si~ ona doslronał·e w oostać młodej oannv o I 7~!!.f:my n~ b0~~~11 ł .KS u pnv ul Al I ,(-) ~ niedziele odbył s1e w Paryżu do ositatn.ich notowań urzedowych z dnda 6.9. b. 
~es~r~ „l:~iwo~k~~aTak~~h.,!k ~~~~:.jo~ Slil.nym chara•kterze. a iedniak petną kobieco· i Unii o !!'Odz. l 4.30, !!dv:i. 0d nledzlel'i, wo . n;1edzypamtwowy mecz lekkoat<letyczny r. stracił IO zr. na sztuce. Z ..,.różnych" ol>ra-
wa". Ostaitocznie jedn.aik kaidy ma w swej ści. , 1

1 FmlandJa - Franria którv zako' ·ł cano akcjami Lombardu Warsz. po kursfo 103 
Specjalne slówko należy sle ii. Madal.ińsk,ie- " Ą A • ., •• nez} za 1 akcj 100 "l przesrztośoi ia·k'ieś bledy mlodośoi ~ to można mu, kltóry do.pi-ero w • .Lichw1e mieszikanioiwei'' R "Jl DJO 11'.7'Ą C J-K , i11ę zwvcięstwem FmlandJ! w stosvnku ę -~ otiową_ 

zrozumieć. natomiast ni~ można zrooU1IDieć, dla- zm.ail.azl <Ha .siebie. znowu w. ~.a.ściwą rolę. Ko- ~ - ~ . • 1
1 
7~ =.62. Na zawodach !vch startourał ro',„, · 1 . 

czego, mimc. istnienia tylu innych, cLelk:awych. I al ~ " " KURS A 
Interesujących. imteligentnych, dowDLpnych i f!-5 ne możli'.wości tego wylntneii:o. choć, zdafr · RASZYN środa. · mez słynny !so-Hollo kl' ry w ble 5 B k p 1 k' V ((CY.I. 
wairtośaiowych sztuk Shawa, Tea·tr Karnerailny Silę nledocenlOne!("-O. artysty chairaikJterystYICiz.ne- • k I b ł 2 k, d . v· gu na 1' an o s I S9.50, Sole Potasowe 775.0Q 
wybrał akuratnie •. Lichwę mieszkainl!ową". któ· g? o cie:kaiwych ~tlkaJ\:~ pelnym realmu oo- 11,50 Korn. meteOil'. dla komunik. lotmczei m. pr:y Y o se un Y z.a 1rtanenem Norblin Z3.0<I, Lombard 103.00. 
ra ze swukstym rodza.iem bwórcizoś.cl Sha1wia k.arzaJł on w ~tao, administrrutora pana Sarto- 11 58 Sygnał czasu. 12.05 Pro-gram na dzień b1e- W r.zai:•P 14.49.8 wvkazu1<}c doskonałą 
. d f)USUL, stwa.rzauac swego roda:aju kre.acde. I • r . f . N d eh. h p . I 

niema już .zis-kij niic wspólnego. p H-·· k "'-' t ti ,_1 _„, 
1 

h=Y· 12,10 Przegląd 1>rasy 1>olskiej. 12,45-13""~ 01mę. a zawo a tyc UTJe prze- GlfLDA Z8020W.4. 
Jest to dość naiwnie przep.rowa<lzona hi- · •u„ Y' """e Y IS<" \Allbwlolrzy oostać · ęd k p I M I b'" ł I 500 M 3 5 7 R b I stwja mlodegio cz!owiielra, który chętm~e da- ~rzyiaiciela bardzo lntcl~~entnle. chocia~ mo- Plyty. W przerw~e o 12,40 urz . u'.m. . . i. g· mtr. w cz::1•1e : • o e~ Warszawa, li patdzlernika. Uraędowa cedu· 

Je s.Le p·rzekonać. że pieniądze, choćby pocho- ze go nleco pa'ZeJaskraiw1t P . SJlilwińskl o.kazał 13,55 Kronika ha:rce-rska, 14,25 Komunikat iosoo- (Fr.) skoczvł wdal 7.50 m .• Neel (Fr.\ ta Giełdy Zbożowo-T<Jiwarowei, ceny za 100 
dzą.ce iz niemil~go żró<lta, tednak są gotu· ~·ię raz Jessz

1
c.ze ujmu1ąicym ł mt~entowanym dairczy. 16.00 Pogawędka dla starszych dzieci uzvskał w dvsku 48.19 m . i Vintousky. J kg. parytet wagon Warszawa, w handilu hur· 

weczik:a. Osta~n.ia scena.. gdy .. on~" zamiaJSt uma.ntem. owa uznania należą sie o MarJa- t O K Im! p I k' boj k l (F ) k l • towym l-·-' •- k 
• lll"""" Lenk""·~ z" kanń„aJl<»:fe „~..i--aną' l>"'~ta" J>. ·.,," az erzu u as im, owm u wo - •. w s O,(U o tyczce 3.80 m. • . .wu.n~·" wag<Jn; ursy ustalooe na „jego' bierze pod ramię trzecie,go jest diop:1e.ro ~,.,., vYY" „ „,., "" w j'<M>u ..,..., „ d 

stal>Y'!Tl zalążkiem przysz.!ego „fi.glrc11rm" _ Santlolrausza. Był on z.nakomfcie „aingielskli" a noś01 , wygłosi prot. Al. Jan-awskt. 16.13 „Za- po Slt·awtte cen g!etdo\\-ych: żyto 16.00-l6.25 ; 
Shawa. pnzytem naturailny, opanowamy I pralW(l2lłwy_ ga.dld I szarady" podyktuje tl. Łatlosz. 16,2:" [ pszenica Jednolita 25.50- 26 OO; pszenica zbde 

Sztu.ke wystarwU Teatr Kameralny nioe7JWy- Bairtlzo millutlko wYPadl debtut mlodeJ a- P!yty, Muzyka lekka, 16.40-17.00 Odczyt p. t . ~ na~ ~o 11r~[J r~iwe~el1' n nma 24.50-25.00; owlies Jedno!1iy 17.00-17.~· 
kłe stara!linj~· R0żyser iei. ll .. S.Z.lety~~kl stairal deptki szti:ki ~cenruczn~i p, Róży Mydeils1ki!ci. „Pierwsi polegli w Leg}Onach", wyglosl dr. . "{

1 
groch polny z workliem 24.00-26.00; Wliktori~ 

si~ :VY<lobyc ze sz.tukt wsz~llkliie mozhwc wa.r-1 która, zda~ ~. bedz.ve dla sceny nabytkfom Wadaw I iplńskl 1700_ 17 40 Ph•ity w przer· z work. 26.00-29.00· pel k 
18

/\/\
1900

. 
toscL Że n.ie znaaazt !eh w~eile - n.le }ego Już l><11rdzo JX)'zy;tecznyrn. • · • • · · . . • . • usiz a .vv- . , 
vt.lna. P. StanMalW JtaJrodol. Jako dellrorator. czaru- wie ok g. 17.25 kom. dla żeglugi t ryba.Jcow Teatr Miejski: - Występy Lody Hala- zle11m11laki Jadalne ł.00-4.50; mąka Pszenna luk-

Wykona.wc-0m na1eża .s!·e srowa szoz.eir-ego I je łódzką pub'JiC'ZIOOść, stwmzając na scenie 17,00 „Nauka dokształcająca, a prawa zaiwodo-1 my, susowa wym. 40-50 p. roc .. 45.00-50.00; mąka 
uznaw!a. !l'L1tą atrakcją '\>,'!iec:ooru byi!ia IP. Such- praw'Cl1zlfwe a śli:c:zn.e cuda. St. Sap. we m!odocianych", wyglosl p. J. Mldzlńska Teatr J<ameralny: _ Lichwa mleszkainiowa IJ52'enna 0000 wym. 50~ proc. 40.00; mąka 
TEATR MIEJSKI 17.55 Progra/ITl na dzień nast. 18.00-18,55 Muzy- Teatr Popularny: _ Księżna. cyrkówka. 2.y;tnia pyitJ. I gat. 65-55 prioc. 217.00-29.00; m;i 

M "Jł6. R u s ka lekka. W przerw~: Władomośol błieżą~e. Teatr Melodram: _ Romantyczni, ka fytnia sitk. Jl gat. do 55 proc. 21.00-03.oo: 
, , .RfL J Z I - • 18,545 Roiz.maitośct. 19.15 Kom. Tow. Zach. do Adria: - OaJma w smoklltngu. mąka !yfiniia ramwia 95 proc. 22 00-24.00. 

S Hodowli Koni w Polsce Capitol: - Sledztiwo. ztuka w 4 aktach Panoola. 
a 19.20 „Skrzynka J)Ocztowa rolnicza", korespcn. Casino: - Mata Han. 

„Marjusz" to historja młodzieńca, który ,Po I kretnego są.dzi6.. W katdym razie. mimo pew- błet. omówi Int. W. Tarkowski. 19,30 Felleton Corso: _ fJuffalo Bill. 
nad wszystko ukochał morze. Sztuka, ktora. nych n!edocią.gruęć (zwłaszcza w I·y:m akcie) 
w ciągu dwóch pierwszych aktów j est komedją, był on zupełnie p<>prawny, Kreacji; w swoi!~ Utemcl(Jf p. t. „Na wairsmws3cim Parnastc„, Czary: - I Maolste - król cyrlcu, n Boha-
a ~ dwu nastę~nyo. - ~ra~atem. Mimo pew rodzaju stworzył natomiast z roli włóczęgi p. wygf<JSI p. J . Stępowski. 19,45 Pra.sowy Dziie.n- t~r dzikiego Zachodu - Ken Mavna.rd. 
neJ ,rozwlekłości akcjJ, któreJ ~ies.tety re;i;yser Utnik, aktor, jak się zdaje, wiele obiecujący. nik RadJCYWy. 20 OO -20.55 Kl)ncert ork. w1eJ. Cyrulik: - PubUcznołć na scenfe. 
p. Szyndler (poza tern zas~rz. ez. enicm pro. wa- Or. jeden. też obok p. Michata Znicza, który k' l 20 55 W'-do A-' 21 0 Grand-Kino: - Niech tyje wo1r:ość. 
~-- tuk b d .„ ) d ~ .e' - '"' mo""" sportowe. ,OO oda- Jar.· - Ra" a dob-c. ~cy !"7 ę ar zo szczęsuw1e nie ,,uJę r zresz.tą rue znalazł dla siebie wielkiego pola od k 5 ... "" 
ml' . .;;2tuka jest niemniernie cieka1'ra, zarówno popis1 v.-yszedł daleko poza granil!t: p,...pra.w· te do Pras. Dz. Radl. 21.0 - 22.00 Utwory kom. Lunar - Braterstwo ludów. 
r.a do (szynk portowy w Marsylji), jak i ludz noścl. ' pozyłoTćw szwedzkich w wyk Henryka Mar· Metro: - Dama W: smokingu. 
de potraktowanie bohat.erów. Pagnol jest mi· f'. Wa ;,'.'14t~1iska w trzecim akcie rozctr:iła teau. 22.00 „Na widnokręgu". 22.15-2255 Mu· Mimoza: _ Wesoły pou:uczllll'k-
,~r~cm w l'YSowaniu lu~i prostY_ch, których się i m!.:ta kiika akcentów bardzo moonycn i ZY'lra ta.neczna. 22.55 Komunikaty. 23.00-23.30 Pałace: . _ Student tcbrak. 
mes7.Czę~cia są zrozumiałe dla widza i dlate· przekonywujących. W akcie ostatnim zasłu· D. c. muzyki taneczne!. Pan: _ Cham. 
go wzruszające. A prz;ytem szczypt~ zdrowego żyła na prawdziwe uznanie. znajdując w tru-
hum?ru, trochę jasnego, beztroskiego fran· dnej rJh na1eżytą ekspresję, 8 przytem unika KOENffiSWUSTERHAUSEN. środa. Przedwiośnie: - Godzina z Tobą. 
cuskiego słońca, opromieniają.cego postacie lu- he szc.zo;śliwie wsz~lakiego przejaskraww l4.00.- JS.OO Tramsrnisja .z Berlina. 16,30- Rakieta - Złodziej miłoścl. 
dzi tem ciekawszych, że w typach swych mało nta. Resursa: _ Kobieta szpieg. 

p I ł d kr · k' h z ak b 17,30 Koncert z Haml>u.rga. 18,00- 18,25 „Staro-w o sce, m o ym aJu mors 1m, Zl)anyc , n omit:vm o e!'Ji~atą był p. Józef Wina· Splendid _ Czlowfelc.. którero zabiłem 
stwarzają z ,,Marjasza" sztukę interesującą, wer. Zagrał on swą rolę z artystycznym u· berlińska kultura muzyczna". Odczyt l aud. muz. 
godną. obejrzenia przez wszystkich miłośników miarem, wydobywając akcenty prawdziwego Wyk. dr. Mano Krammer ł Adda Heynssen Sztuka - Zaginiony sterowiec. 
teatru. . wzrus~n:a. 18,30-18,55 Prof. O. Hoetsch: „Wojna śwlato- Zachęta: - Szyb L. 23. 
. Star~ość .~chowała ró.wnie~ i wystawie Ponadto wymfonić na.leży pp. Chojnacką, wa w latach 1914- 1915' Przystąpienie Wloch". „CYRULIK". 

~Ie „MarJusza , który dzięki równe)' grze M10drzeńs.kiego 1 in. 
wszystkich niemal wykonawców nabrał tem I tym razem p. Jarocki stworzył prawdzi· 18,55- 19,30 Lekcj.a an~iełskiego. 19,30 Transm. Na przebojowej rewji: Publiczność na scenie l 
w.i\''·szych walorów. W roli tytułowej wystą- wego arcydzieło kunsztu malarskiego. Je· z Opery Miejskiej w Charlobtenburgu. „Ondy- publiczność za])Otnina o swych trookach, gdyż 
Id p. Balcerzak, o którym po tym pierw· I go .. dekoracje w każrl <>.:i sztuce Sił imponującą na" - opera w 4 aktach Lortziinga. 22,30 Ko- tyle humoru ł zabawy tryska ze sceny. Rewia 
aznn iel!'O J>okazie trudno jeszcze coś kon· rewela.er- 'lt. Saa. mu.ruikatv. nll.St. muzyka taneczna. sz:rana berlzia ty.lko do kQ_tl_~ U'~O~!l~ _ 

NOWA GENERACJA. 

W salonach Instytutu Propagandy Sztn 
ki w I\irku Sienkiewicza w Lodzi zostanie 
dnia 12 października hr. o godz. 6.ej wie­
czorem otwarta wystawa pod nazwą „Nowa 
Generacja". 

[O ZU~f~Wlt jutro n~ D~i~~ 1 
Zupa grzyh<>"\\"tl z łazankami 
Gulasz z kartoflami, kapusta 

i kalarepka. 
Omlet. 

WIN~ZUJEMY. 
Jutro: Mabymiljanowi. 
Wschód s.łońca 5,51 
Zachód - J 6,56 
Długość dnia 11,05 
Ubyło dnia 5,48 
Tydzień 42. 

włoska 



~lowieszcza bandera z czarną literą. Mechani?"acja. pracy w kuch~i. 
12-ta katastrofa w pn:edaiębiorstwie Ericksona. p r a. I n I a. "W' s a. I o n I. eo 

Przed sądem morsklm w Gotteborg od- na olbrzymie straty. 
będzie się rozprawa przeciw armatorowi A wśród marynarzy całego świata zaczy Nowe wynalazki w gospodarstwie domowem. 
Gmtawowi Ericksonowi, właścicielowi ża- na krążyć mroczna legenda. Oto jakieś 
gfowca „Lawhill". złe fatum chwyciło w swe szpony żaglowce Przywilej kupiectwa francuskiego, do-

,,Lawhill" jest sprawcą !lłtonięcia pa- Ericksona - i nie.si-a śmierć i zniszczeniie zwalający każdej p·osicz:!~ólnt>j jcdno~!ce 
rowca polskiego ,,Niemen". Wszelkie da- wszędzie gdzie powiewa jego ha'ndera: na I ustanowiicnie w handlu 

wianie sakupów gospodal'8kich. To też a po nim niezliczoną ilość kremów, cia· 
umiejętnolć prowadze'nia domu paryżanek stek. cukierków i likierów. 
poliegb niiP\ylko na znajomości sztuki kuli- Wkeińcu o~lądać można było przy-

pe przemawiają za tern, że wina kierowni- hlękitnem polu złota korona i czarne lite- dotmln„di cen.. naroej, leez i na zdolności wyezukiwania rząd wycinający z kartofli różne dow ol 
źródel taniego zakupu, ne fiR"ury, oraz · ctwa fuglowca zostanie ustalona niezbicie ra „E"... I utruduia francuskim paniom domu załat· 

- zatem Gustaw Erickson będzie mmiał 
dni d f • i ta niewielki mikroskop domowy, 

gdyż 6iklt!py z tygo ·a na ty z en zm en . ._ w cenie pięciu franków, dla domowego 
a płacie ją ceny 1>roduktów i przyrządów gospodar· badania produktów spożywczych. 

pełne odszkodowanie Adelaida - najidealniejsze miasto. 5kfoh. Panie, dbające o ręce swoje, powita 
•• zatopiony ,,Niemen", co powhmo wy- K • k • I d k• ? Było więc szczęśliwym pomysJem sCer lv z entuzjaa;mem „zmywak" mechanicz 
ni~ć pomad 2 miljony złotych. oszary m1esz 8DłOWe, czy ma e om I • nądowych urządzić wy&tawę nietyle ciielm- riv, ścierkę, orzymocowana. do rączki: 

Prasa 11ZW1Cdzka omawia ·obecnie uero- wą dla pr'zyjlc:'Zdnych gości Paryża, ile po- ~cierka ta wyżyma się automatycznie. 
ko wypadek zatonięcia „Niemna" przy- Wielkie manewry londyńskie urządzwne widkie, niezbyt gęsto ubok grebe stoj11ce. z"ter.zną d1a stałych mieezkanek stolicy. a po umoczeniu w wodzie, rozkłada po• 
czem 11p1~wa ta ma pO!!Dlak ni~iej sen regularnie co jakiś crus, udowodniły już Chodzi o to, by na daną powi~rzchnię zie- 1\famy ba myśli wy~tawt; przyrtąd6w gospo- nownie. Pożyteczny ten przedmiot w 
•acjii: oto zderzenie ,,Lawhilla" z „Niem- wiele razy, że Londyn, w razi.a napadu lot mi jak najmniej mieezkuńców przypadało. darekich (Stilon <les a.ppar.eciu menagen), większym formacie, s-lużacy do zmywa­
nem" jest dwunastą. 11 rzędu katastroCą w niczego z zewnątrz, jest mimo najskrupu- Wzorem takiego miasta jest miasto Ade- która zwiedzających obznajmiła ze wszy· i:ia podltóg, kosz.tuje tylko osiemna· 
pr7Jć:dsięhiorst:wie Ericksona w przeciągu latniejszych przygctowań nie do obronie- Jaida w Australji. Wprawdzie ten szczę- stkiemi p'ożytecznemi ll!ZCzegółami gospo- foie franków. Zkolei podlziw wzbud!zał 
ostatnich lat. nia. Wiadom'o, ż-o wszystkie dotychczas·o- Rliwy kraj, budujlłc to 'lmjciiekawsze z pun- darstwa domowego, począwe'zy od maszy- przyrząd. pr.zymocowany do wodocl•· 

Nioo.unowite .faki·~ Catum zawtsło nad . we środki obrony prud nupadem lofni· ktu widzenia nowoczesnej teclmi:ki miasto, nek do ·obł~ania kartofli i cerowtmia poń· gu, 
tniljonerem szwedzkim Erickso'nem, jak do czym zawodzą. Wiadomo, też, że mi·asta nie liczył się z niebezpiecZ"eństwern lotni- czach, a końctąc na 'elektrycznych apara- poruszany prądem wody. 
tąd° posiadacrem ni1iwiękerei w świecie flo- <lzisiejsz!e są zupełnie nieprzygotowane czem, a jedynilłJ re zdrowiem ł plucamf tach jednocześnie z pokazami ich 71;'stoe'o- ! automaitycznie ubijający pianę lub SOI 
tylli żaglowc6w. W pr:Deciągu kilkunastu na ataki gazowe. miezzkańców - mimo to j"ednak dla ciągle wania i „próbkami„ w naturze „eJerktry· majonezowy. 
lat dorobił się Ostat.ni'emi czasy problemem tym zaj- . jes·zcze pijanej oparami krwi Europy, jest cznej" kuchni. Naogół, o ile chodziło o Ciekawie przedstawiała się maszyna 

ogromnej fortuny, muje eię ht.irdzo ohszero.1e litera.tura w · wzorem rozplano'\\•.mia przyrządy do przyJ?;otowania p'otuw, goście do prania· nienagannie czysta I nie TOZ• 

ro~zając stale swe prredsiębiorstwo. Niemc:tech, wydano oa~ wereg dzieł orna- nowoczesnego mi,asta. I '\vyff't1wy kosztować musieli wszyetko ~ brvzgująca wody, na której młody 
Skoncentrov;tił w ewvch rękach cały tram- wiających ten problem ze wszystkich pun Według planów Addaidy rotbudowują ape1acvinie. · człowiek, we fraku i lakierkach. urzą• 
port zboża z Australii do Anglii t Skan<ly- któ'W widzenia. Jest rzeczą zupełnie jasną, sfę obecnie krańce prZ'emysłowych miast Jnz. ·hiJet wstępu na wystawę upował· d'Zał poka·z prania b'l'udnej bielizrny, z.a. 
nawji 

8 
żaglowce Et"icksona w liczbie kilku :że j'est prawie nie do przeprowadzenia n:~mieckich. Niemcy, kt6rzy w kwestji 'hia do ~pożycia ryby gmazon.ei z przymia- pewniając zwied'Zające panie. Ż~ „odt~d 

(lziesłęciu żeglowały po woG•..ich całego przebudowa miast dzisiejszych, na to •nie n:--bro.ienia związa'nl. są jeszcze Traktatem żonemi surowemi kartoC1aml, które - ;tle będą mo~ły prać bieliznę W salonie, V.' 
lwiata„, s~•.ić żadne te współczesnych państw. W.c-i•salekl.m, poświ<;>f•1ją dużo uwagi BP:t:!l· wiadomo _ et:an"owia znaną epecialno~c l'1becności gości." 

Nic n.łJa wr6żylo zbliżającej się ruiny, Jeżeli j.ednak zastanawiać się będziemy wie ohrOllly kraju. W tym kierunku nic francuskiej kuchni. Danfo to rozdawan'o Niewątpliwie zajmującym d.rziałem •t 'oto na początku bieżącep:o roku .w eta· nad dalszą rozbudową z punktu widvenia I nie stoi im na przeszkodzie. W zachodnich v.ościom b~rdzo tapetvcznie wystawy byt odctziiał perfumeryJnv, 
•le sztormu za1onął kolo wybrzeży Ir'•·nd,ii obrony pr21eciw niebezpiecz.cństwom z po- Niemczech buduje się miasta wzorowane na papie,.ou;ych talerzach prześlicznie urządzonv• zachwalający 

• d 'd · d k • ·· · · ł · · I" k' · Ad JednQcześnie różne oożviteczne środkł łaglo-wieo Ericksoha „MeJhoume". W ka- w1etrza, to ·oJ ziemy o prze onan. ia, ze 1 na wspommaneJ w aen1e anst1•1 IJS ieJ .c z wide!cam'i, i pr'7lVzna6 trzeba, ze nie zna-
ł · zh d · l d • łl · · ] ·d · J k · d · d ·1 ' -, aa tępienie robactwa. Pewnvm komłz-taetrofic z1dn11ł. kapitan i Il O!'.ób zn ogi.. ro . u .. owa ·,·'1. mt.ISI wyg ą ac ca .. cem ma· I ,11}1 zre. a· rne'tru no się ·o.m.ys .. ec. za· lazł się ni.kt, ktohy odmówi. lł spożycia tego ·k I d d l mem tchnął plakat. zalecający Po upływie paru tygodm z Pacyf1 u cze1 i zei na ezy Ją przcprowa zie z gruntu ,ca y przernys owe w tern m1esc1e przy· uieoczekiv.~.mego 8niadlffiia. Zaraz po ry· Ś d I k 

lit _i... E • k h' b' · ś' · d ' • • ' - h' b d d · ·Jk' · f h k „ . ro ek na P us WY• ooez.s.•.tl' nc 8001.akl· JO o;ał wie c: ;O~a~i_e I o m1enme, . . • d • • h~o-~ w~e ę ą t o '?"' d >~J a „r~ ~Jl hie. rozdawano !?:'ościom iahłka: pieczone, w którego skuteczność potwierdzały pod-
il'tkrasz twego cy o°:u ~ ol· wysp ' i.Hp1n- M .,__ :?'ikz. to ~ię ~ieJek. • rl?m. kze~zd, pros a, . ze • lht~.•.t c;~c ., l • . o· „mundurkach" f naleśniki bretońskie, aby I pisy pierwszorzędnych hoteli . parys. 
I ich utonęłv dwa 3ego zag owcci - , u- , uszą. z~~Kllląc o=z~ry mies.z amowe,. a !:1a w 1• a w, az ~ .raz:,e ie ~a.l":":ame1sze przekonać panie o użyteczności przyrządu, kich. · 
gomont" t .,Phan~m:t". „ ich miejscu powstac pownme domki me· ' urządzemn, znaJdUJi! e1ę pod z1em1ą. który sam nabiem i przewraca ciasto na Na uwagę zasługują równie! 'piecyki 
, W ~utym ;ozbtł się na sk~łach BretanJ! ~---x "(' :"l:!· -~----- patelni. gazowe na sześć płomierni oraz większe 
łaglo~1ee „P.:mtagen". Tome ładunek 1 • Demonstrowano równie! elektrycz- piece, które g-a:zownia miejska wydzier· 
JS 'mob za~ogi. ' B • • d • • ·e k • • . czkę łlV aparat. który w cią{tU pięciu minut i.awia konsumentom prywatnym bez 

:2:agloW1ec ,,Arch1ł.•;ld Ru!l!le~·· z:ierz~ł an1c1a za po nnes1en1 oczu na Sięzn~ przygotowuje najlepszy rosół z ekstrak- k:.>.u<:ji za 1 fl"J 50 cent. miesięcznie, tącz 
~~w zatoce AdeńskieJ re 11tatk1em 1apon- N~eprawdopodobne opowiada.nie awanturn1ka. :ów mięsnvch i jarzyinowych. I ten ro- nie z transportem, montażem i ewentu· 
tkim „To1?0-Mara". sM także należało jeszcze skosztować, <ilnemi póżniejszemi rĘ>paracjami. 

Obydw'a okręty utonęly. W wiedeńskim komisariacie miej- knięta aż do upadku cesarskich Nie- ~-x :n :Jr-~ __ 
Strasznym był dzień n kwietnia tego :;kim zjawił się starszy pan, prze.dsta- m'.ec. Wygn:rnicc tuła! się po świecie, 

toku. Rano otrzymał Erickso'.11 depeszę z wiająs się, jako obywafol badeński, ka- prow:l<lz<ic niezwykle awanturniczy ży-
Sydney w Australji, że tej nocy spłonął j~ pltan Steincrth. Odrnzu jednak dodał. że wot i dopiero w 1919 r. powrócił zna- Do I ar ·to p ot C> g a,_ 
10 żaglowiec ,,Aria". Tego same~o <łnia prawdziwe jego nazwisko brzmi: hra- wu do kraju. Odltąd przebvwał w Berli- ~ 
wpadł na mieliznę przy ujściu Elby ·naj- bia Sylwjusz von der Linde i opowie- nie. w Dreźnie, w Pradze czeskiej. O- Przynajmniei w Ameryce. 
'Większy jego żaglowiec „Rivoe" _ 8 wie- J.ział nieprawdopodobną "tatnio udat się do Wiednia, abv rządo-
cz'orem doszła Eńcbona wieść 

0 
ciężklem historie swego życia. wi austriackiemu zaproponować eksplo· .,Właścicielka mi)jonowego majątku -Riker Islands, uległ eksplozji. Wśród o· 

aszkod:teniu w czasie sztormu iaglowca W r. 1895 ilnternowano go nagie w atacjo pewnej kopalni zlota w Afryce poślubi SO-dolarowego mtodeg-o cz.to- fiar znajdowało się 7 osób. z którycb 
południowej. wicka" - tak brzmią ogłoszenia ma· każda była warta 

,.ln!Z'eborg" na zatoce Biskajskiicj. zakładzie dla obląkanych w ttildes- • · l h k • k h 
W mlesłąo potem z.,;onął wraz z z:ałogą heim za to, że śmia!t ,,podnieść oczv na Podczas podróży zg-ub1t w Gmuend .rymo!1Ja n~ w. g-az~ta~ amery ~ms ie po 200.000 d~arów". 

o- I mkt się me dz1w1 określemu „50-
mały szkuner „Olive Bank". jedna, z księżinkrz.ek saskich" i ubiegać paszport i zna!jduj~cą, się w nim kwotę d 1 ł . k" 

Niebawem zd.crzyły Bi"' w ciekainte Sund się o 1'ej względv. Sprawcą internowa- :'iO marek. Przybywszy do \Viednia , 
0 

arnwy cz o~ie · . " - · · 

1 

\V tym kra1u w.s.i:vstko . .s1e określa 
łłwa żaglowce Erlck!'ona - ,,Alga" i „Sve- nia miał być książę licnrvk Pruski. bez pi~niędzy, imieniem dolara. 
rige''. Obydwa ciężko uszkodzone; · Tragicznemu wielbicielowi ksicżnicz 7.~mieszkat w skromnym hotelu i zgto- . .,Na Uni?n SqUMe nastąpi odsto~lę-

Przed tygodniem nastąpiło zderzenie ki krwi udało się po peWinym czasie sił się do komisariatu 0 pomoc pienięt- cie 10~ ~Js1ęcy dolarowego Pommka 
..Nioemna'' • ,,Lawhill'. umknąć z zakladu i ::a. Jako jedyny dokument na nooaircie \Volnosc1 . 

W-ratkie M katastroCy naraziły przed- wydostać się zaitranlcę. S\\'ef opowieści przedstawił świadectwo „Ukończono budowe gmachu u 2 
aięhiont'Wo Eńcksona Odtąd ojczyzna była dla niego z.am- ~tużbv w chińskiej straży celnej, którą miliony dola.rów". 

opuścit- w 1917 r. w randze kapitana. Ale to jesz.cze nic. 

Ileż podziwu dla dolara mieści się w 
tej oto czysto amerykańskiej anegdocie. 

Powien młody nowoj~zvk wrócił 
z pogrzebu i opowiada!, co tam było. 

- Wszyscy płakali. Wyobrdcie so­
bie i fabrykant Johns„. CzJowiek., który 
ma w majątku 3 miljonv dolarów! Pła~ 
kał! To nie do wiary!„. 

Chcesz upolować Dl
•edz'wl•edzi•a ?. Ciekawego awanturnika zbadat psy~ Zdarza się katastrofa w porcie: wy-

chiatra. który stwierdził że przybysz buch kotta na parowcu. T f b 
I ;est normalnvm człowiekiem. Z Niemiec Oto, Jak brzmiała wiadomość o śmier - - Y US rzuszny - -
wykurzył go podobno zarzut hochsz.ta- ci licznych ofiar na tym parowcu. • b b b d b k 
plerstwa. \Vładze zajęły się bliżei a-, „Parowiec .,Qbservation" naładowa- Jest C: oro I\ ro nyc rą • 

Wpłac przedtem 1000 peselów. 
Holenderskie koleje państwowe wpro miał prawo tam polować. 

wadziłJ- przed paru miesiącami we wszyst Co robić? wanturnikiem. ny robotnikami, zdąiającvmi do budo­

kich swoich wozach pewne ule;isrenie, Ministrom repu!blikań&kim nie przy· 
polegają.ce na tern, że stUJk: kół prawie stoi polować 'DA taik. rozległych terenach, 
jest niesłyszalny i nie przeszkadtza pasa- które 7.resztą, stosownie do brzmienia 
terom. neo-h.iszpańskiej konstyt_u:ji, I Przy(ł"otowania 

W cz.em? W spaniu. w rozm.owie, w stały się własnosc1ą lud.u. i 6 
czytaniu? Skoro mają być własnością ludu, niech-

Zdawałoby się, że wszyscy powinni że nią będą: lud może polować. Al~ 
ucieszyć się z tego W)'lUllazktL „lud", skoroby sobie raz i drugi zapolo 

Tymczasem tak nie jest, bo podobno wał, to drogocenne kozice, muflony 
wraz z usunięciem stuku kół, wz:rosła nie. niedźwiedzie zginęłyby w krótkim czasi• 
słychanie g.adatliwość pasażerów. wobec czego wolno polować tY'lko w to· 
,,Nieuve Roterd. Courier" donosi, żse do warzystwie „gwardzistów narodowych" 
Jninisterstwa kolei wpłynęło mnóstwo i.„ 2,a peiwną opłatą. Kooica kosztu.ie 1Vl 
podań, błagających o z.niesienie tego wy- pesetów, muflon (dziki baran) 400, a 
:nalazku. niedźwi-e<lź 1.000. 

W Hiszpanji znów zmartwienie ruv Jest rzeczą wat"Dliwą., cr.v wspólwła-
dowi revublikański·emu sprawiały' ol- ścic'ele tvch terenów, bezrobotni z B„ .. 
brzym;e tereny myśliwskie, pozostawione I celony, Madrytu i Sewilli, będ.a sobie m0. 
przez byłego monarchę, który jedynie gli na tę &kromną przyJemrn.ość pozwolić. 

Most nad rzeką ludzi. 
Kosztowne połączen~e dzielnic Pragi. 

W Pradze opracowuje 5ię plan nowe Wielkie przedsiębiorstwa przemysło 
go mostu, który jednak nie będzie łą- we w Czechosłowacji. Zaikłady Skoda i f. 
czył brzegów przecinającej miasto Weł Czeskomorawska Kolben _ Daniek, iprze .. 
tawy, ale wznos;ć się ma ponad jedną z żywając obecnie kryzys, zwróciły si-ę do 
dz~elnic Pragi zwaną Nusle i łączyć ma gminy prask;ej z propozycją 

I 

wy więzienia za 9 miljonów dolarów na 

~o ciągnienia lołerji irlandzkiej. 

w ten sposób dalszą dzielnicę z centrum współpracy technicznej i finansowej 
miasta. przy budowie takiego mostu. Propozyc.i <1 ... 

Podsłuchane.u·~ 
KRYZYS. 

- Swoją drog~ te · ciężkie czasy id1ł 
niektórym udziom na ro.rowie. 

_ Tak ja sam czuję się o jakieś dwa­
dzieścia ltlt młodszy... n.atura.lniie finan. 
sowo, 

WIEK KOBIETY. 

Jaiklie są najprzyjemniejsze dziesi~ 
lat w życiu kobietJ·? 

Pomi~zy 28 a SO.tym rokiem tycia, 

BABCIA. ' ' · I 

- Jak to ładnie z twojej strony Ma~„ 
ku, te na.stawił-eś ra.djo. To naprawdę 
ba.rdrLo ładna melodja. 

- Alet babciu to nJe Jest radjo, tQ 
tylko odkurzacz. 

GOLF. 
- Patr.g co za wspaniały typ, ten nasz 

naiuczycieł golf.a. Nerwy ze stali. Tren<.' 
wał teraz pełne csiem goc!Un l nawet mt 
ręka odrobin4) nie zadrży. 

- Naprawdę ogronma szkoda, te tak! 
zdolny człowiek nie zos.tał fryzjerem. 

Pierwszy plan budows takiego mostu tych finn została przyjęta i obecnie opra ,. . '.'. 
Oł)ra.cowano już w roku 1900. Chodziłc. cowuj.e się projekt i kosztorysy. Most I · DZIECI. 
wówczas o ten będzie pół km. długi i 21 m. sz.eroki. Ubrane w r zymskie tuniki pomocnice prnewoża. w wózkach duplikaty Młoda m~atka przyjmuje oowledzln) 

budowę mostu żelaznego. Pod mostem cią.gnąć się będzie przewód losów do maszyny, która ie mięsza do cią.g-nienia. Główna wyg-rana tej swojej gzkolnej kolebnk.i. 

I 

Nieco później opracowano projekt bu- wodny~ tak jak tJOd ulicami a w jednym loterii Swcepstake wynosi IS. milionów złotych. Losy sprzedają. w 
dowy mostu betonowego, któryby wzno. z filarow mostu, wznoszącego się 42 me- Ang-lji i Ameryce i ciq.g-nienie. iest wypadki·em dnia w całem lmptrjum waJ:~ui~ jepoj ~~jac\i~~~:1ląeop: 
t(ł się ponad dz;elnicą, . położoną niby trów ponad dzielnicą miasta, prowadzić brvtviskiem. 
w kotlinie. Plany t·e jednak nie mogły być i,~cfa schody na most dla Judzi, chcących niewielkiego białego seik!retarzyka m~wi: 
irealizowane ze w7.ględu na to, że połą. z doliny dostać się na jezdnię. Budowa - A pamiętasz, to jesz.cze z cza.sów 
czenie takie jest konieczne dla. zintenzyw rozpoczęta zostanie w najbHższvm czasie, Zaprenumeruj die awych dzieci „ ___ „ mego panieństwa. 
:nienia ruchu - dro~a przez Nu~le skr<l j Nie mtrzeba dodawać. że budowa tt>go I Jej córeczka słyszy to ł woła: 
eona zostałaby w ten sposób bli.sko o pól mostu znacznie przyczyni się do zmniej- , LM „ S y K u R J E R y - Mamo a c:liY ja też jestem .z cza.OOw 

~- spra~tam~sWa~~1Meniaberr~o~_w_P_~dz~ 1--4----~----~---------------~~------~~łt~~:~dd~ 
„„.:~·!~- "I"~ 

.,.... ____________________________________ .__ ____________________________________________________________________________________________ . ____ __ 
l~clliik..tw: a..a~ ... tnv: franclszek Probst. Odhito na w·tas.1ef maszvoie rotacyjne~ 

w Łodzi orzy ulicy Karola Nr. 2. 
Za wydawnictwo odpawłada'i Władysław StypulkowakL 

Za redakcfe odoowłada; Romu l'urma41ll 




